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Krew polała sią w Bratysławie
Demonstracje antyczeskie w Słowacji

B R A T Y S Ł A W A , 11. 8. W  k ilk u  p u n k - |  ż a n d a rm e rią , w. w y n ik u  ezego je s t  k i .k u  
lach  m ia s ta  doszło w c z o ra j dó s ta re , po- I zab ity ch
m iędzy  cz ło n k am i g w a rd ii  ks. H lin k i, a  |

i w ic iu  ra n n y c h .
D ziś po p o łu d n iu  p o w tó rzy ły  się  w

Wojska niemiseŁis skoncentrowane
na wprost Bratysławy?

LONDYN, 11. 3. — Korespondenci pism  
lo n d y ń sk ie ! !  donoszą z Berlina, że o półno 
*y odbyła su; u kanclerza H itlera narada, w 
której wziął udział m. in. m in. R ibbentrop, 
N arada dotyczyła!sy tuacji w Słowacji.

Korespondenci angielscy informują. że 
kanclerz Hitler postanowi! zaczekać na kil 
■ssy rozwój wypadków i wyjaśnienie się syto 
acj:. Ci aami kcrętpondeci podają dość fanta 
■tyczne wiadomości, jakoby nad Dunajem
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Aresztowanie
Napad studentów

W A R SZ A W A , U . 3. PA T . Od dlużs/.e- 
czasu na teren ie Lwowa pew ne grupy  

fudentńw p rzejaw ia ły  n ieob licza ln ą  i 
zkodliw ą działalność, której w ynik iem  
livlo szereg  w ypadków  ciężk iego  u sz*e-  
Jzenia lub poran ien ia  poszc: ogólnych  o 
lób. F ak ty  te  zm u siły  w ładze b ezp iecw ń  
itwa do przedsięw zięcia  zdecydow anych  
irroków, zm ierzających  do ; lik w id ow an ia  
tych anarch istycznych  przejaw ów  w ży~ 
b5u  akadem ickim

W  w y n ik u  dochodzeń u s ta lo n o , że w 
dom u a k a d em ick im , dom u techn ików  i 
dem u m edyków  w c L w ow ie s tu d e n c i zg ro  
m a d /tli  d la  da lszych  celów  p rzestęp czy ch  
tsnac nu ilości b ro n i, m a e n a łó w  w ybu- 
th o w y eh  i in n y c h  n arz ąd z i n ap a d u .

W  zw iązku  z ty m  w nocy z ill n a  11 
m a rc a  h r. w' obecności p ro k u ra to ra ,  sę­
dziego śledc.zegU o raz  re k to ra  p o lite c h n i­
ki o rg a n a  p o lic ji p rz y s tą p iły  do p r  c j .ro  
w ad zen ia  rew iz ji.

W  dom u techników  policja  napotkała  
pa zd ecydow ary opór akadem ików , k h i- 
iz y  dopuścili sic  czynnych  napaści na 
p oliriantów  w w yniku  czego ieden o"'i- 
ejant został ciężko ranny, dwurh lekko  
rannych  1 czterech kwn'iizlow anvrh s )n  
denci. ataku łacy p n lid e . zdemnlnwal* n- 
r adzenla domu tećh*»łków. P ew lzjo  w 
domu akadem ickim  i domu m edyków m is

skoncentrów anó została wczoraj niem iecka 
dyw izją zm otoryzowana. W ojska Rzeszy znaj 
dują się na w prost Bratysławy.
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Bratysław ie- d e m o n s tra c je  an tyczeskm . — 
K ilk u ty s ię c z n y  t łu m  z e b ra ł się m. in. 
pr&ed gm achem  pocztow ym  i d o m ag a ł 
się  opuszczenia g m a ch u  p rzez  urzędników  
czeskich. W  zw iązku  z ty m  poczta  zosta  
la zam kn ię ta  i obsadzona p rzez  policję.

i  J w w t e J k
w  NOWYM RZĄDZIE SŁOWACKIM.
PRACA: 11. 3. PAT. Urzędowo donoszą 

że przewodniczący sejm u słowackiego dr. 
Sokol wiccpr*ewodn:czący sejmu słowackie 
go, pos. M edwły oraz pos. S tano p r/yhy ji 
dziś popol. do P ragi i na audiencji u prez 
republik i przedłożył5 listę nowego rządu sio 
wockiego.

W edług w iadom ości z kół urzędowych, 
członkowie delegacji słowackiej rozpo żęli 
łiwsfępn e konierencję z prem . Beranem. O- 
głoszenie składu nowego rządu  słowackiego 
oczekiwane jest jeszcze w ciągu soboty.

W  sk ła d  now ego rzą d u  słow ack iego  m a 
w ejść  ponow nie  T iso  i S ivak . Y> now ych 
członków  — przew odniczący  se jm u  pose!

cło i h P- D-.u hemo-
kuczliwe cierpmn-a. 
roidoch s lo su i^ *’« QQniter*

, G o e ^ eC

0 0  N * 6 V C.' f  , W6 t i a p M *  ZL 3 «
12 czopków.

Sokol, S tano , Z atko , p rzem y sło w iec  i  zwa 
J.-nnik h. p rem ie ra  H odży  o ra z -N ie m ile  
S eh ritz ,

Akcja dywersyjna Durczyńskiego
W IEDEŃ, 11. 3. PAT. Do W iediiia przy 

był wczoraj b. m in ister słow acki Durczeń-k 
który un iknął aresztow ania w Bratysław ' e. 
Również w drodze do W iednia m a się znaj 
dować redaktor Murgacz.

Durczański wygłosił wieczorem w roz 
glośn5 w iedeńskiej przem ów ienie w języku 
słowackim  le j  treści:

„W ypadki ostatnie w Słowacji wykazały 
żc h is to ria  nie nauczyła dotychczas praw ie

86 studentów we Lwowie
na policjantów, przeprowadzających rewiz ę

l.v przebieg spokojny,
W w yn ik u  rew izji w e w szystk ich  3 -c h  

domach znaleziono. 18 rew olw erów, 2 Ho 
wary, 13 granatów  ręcznych, 31 k astety , 
2 sz ty le ty , 4 łom y żelazne, 1 petardę, 11 
palek  okutych  ołow iem , 43 żarówki w y­
p ełn ion e gazem  i p łynam i żrącym i, bai- 
d /o  poważne i lose* m ateriałów , s ł u ż ą c y c h

do w yrobu środków w ybuchow ych, b li­
sko 10 kg. n ie lega ln ych  ulotek ora-’ 4 p o ­
w ielacze, na których te u lotk i były po­
w ielane.

W  związku z w ynikam i rew izji aresz­
towano S8 studentów , w tym  48 w domu 
teehn ikćw  i 40 w domu akadem ickim  

D alsze dochodzenia w toku.

ń :czego. P raga używ ała w szystkich irod  
ków, aby przez la t 20 niszczyć naród słowa 
cki. Chcąc go pow alić ostatecznie na kola
na. P raga usunęła n e p r a w n n  rząd słowa 
cki. Generał, który obsadził wojskiem czes­
kim  Słowację, natychm iast po w iiu m  być po 
stawiony przed sąd. Praga m usi w edzieć, 
że czasy jej panow ania w Słowach bezpowrot 
nie się skończyły. W zywam  was jako . rzed 
stawiciel prawowitego rządu słowa k  ego do 
obrony Słowacji i do obrony granic słowa 
ckicli przez Gwardię H lin k : oraz do boju o 
wolność w Słowacji, do u trzym ania porząd 
ku w naszej ojczyźnie i strzeżenia jej 
granic".
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Od trzystu lat idą w świat

Frzemółfieiile miii. B e c k u
na posiedzeniu komisii spraw z granicznych Senatu

W A R SZ A W A , 11. 3. O godz. 18 rozpo­
częło się posiedzenie kom isji do s p r a w  za 
gran icznych  Sena u, na którym  r o z p a t » z  > 

ny będzie układ  handlow y polsko - R- 
lew ski.

Na kom isję pr yb y ł min. spraw za g ia -  
nicznyeb p. Bcek, który od pow ifd /ia j na 
pytan ia , jak ie padły ze strony c z ło n k c w  
stomisji na tem at ogólnej polityk i zagra  
nlcznej P olsk i

Streszczenie przem ówienia min. Becka  

ze w. ględu  na późną porę podam y w nu­

m erze poniedziałkow ym .

El

Wojska qen. Franco na przedmieściach Madrytu
;a 'akowaW pożycie republikańskie

MADRYT 11. 3. PAT. Dziś pom ędzy go 
dziną 7.30 a 9 rano wojska gen. F ranco  
zaatakow ały pozycje republikańskie na pc«-d 
mieściach M adrytu.

Artyleria republikańska otworzyła ogień 1 W  centrum  m iasta panow ał spokój. Z od la li 
zaporowy, który trw ał ze zm ennym  nateże dochodzą o d g ło s y  walki z kom unistam i, to-
niem do godz. 11. cz0cei si1 Poza m lastem > na drodze do W  i-

Stanów ska obu stron nie uległy zm ianie. lencji.
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Anglia nie uznała blokady gen. Franco
Brytyjskie okręty otrzymały rozkaz

czpsiega reagowania na próby zaczepiania statków handlowych
LONDYN, 11. 3. PAT. Brytyjskie okręty 

wojenne na Morzu Śródziemnym otrzymały 
polecenie, by natychmiast czynni5* i jagowa 
ty wobec wszelkich hiszpańskich okrętów wo 
jennych, które by zatop ły lub usiłowały bez 
astrzeżenia zatopić brytyjskie statki handlo 

we zarówno w granicach, jak i ooza granica 
.ni hiszpańsk ch wód terytorialnych Równo 
cześnie wzmocniono brytyjskie p tłrole m or- 
*kie na wodach morza śródziemnego. De­
cyzja ta powzięta została w zwląz cu z ogło 
szen em przez gen. Franco blokady portów 
Hiszpanii republikańskiej.

Z oficjalnych kół brytyjskich wyjaśniono

w piątek w eczorem, że uznanie rządu gen. 
Franco bynajmniej nie pociąga za sobą • u 
dzielenia praw kombatanta. Jak wiadomo, 
w przeciwieństw e do tego rząd hiszpański 
stoi na stanowisku, że prawa udzielenia 
praw kombatanta wypływa z sarnego faktu

rękawiczki

uznania.
Wiadomości pochodzące z Burgos, że 

statk: handlowe, które dostałyby się w obręb 
wód terytorialnych, będą ścigane i zatapiane 
nie znajdują oficjalnego potwierdzenia w 
Londynie. Z drugej jednak strony w T.on

dynie podkreślają, że gdy tylko statek wt d» 
stanie się poza granicę trzech mil od brzago 
automatycznie wchodzi w życie przęc wkor 
sarski układ nyoński, na mocy którego l>ry 
tyjskie okręty wojenne przyszłyby z pomocą 
zagrożonym statkom handlowym.

Nieudała próba korsaaska
hiszpańskiego konirtorpedowca

LONDYN, 11. 3. PAT. Na Morzu Śródzię 
mnym odbywał się ubiegłej nocy emocjonu 
jący poścg, zarządzony przez flotę brytyj 
ską za kontrtorpedowcem hiszpańskim. Póź 
nym wieczorem otrzymano tu radiodepeszę, 
że jeden z konłrtorpedowców hiszpańskich 
zatrzymał w odległości 23 m’l. na północ od 
przylądka San Antonio dwa orytyjsks scatki 
handlowe i że grozi aresztowaniem ich. Je 
dnvm z nich był ,,Stangate". a drugim 
„Callwym”.

O godz. 21.32 wieczorem ,„Bellwyn“ wy 
słał sygnały SOS, adresowane do wszystkich 
i do wszystkich brytyjskich okrętów wojen 
nycii, znajdujących się ha Morzu Śródziem 
nym. W depeszy swej „Bellwyn** za kom u 
nitował, że został zatrzymany przez liiszpoń 
ski okręt wojenny, który nakazał mu zmień'ć 
kurs i udać się do Palmy, portu nacjo.iaL- 
itów na Majorce. W godzinę później ,,Bell 
wyn“ wysłał drugą radiówkę, w k!ó-ej powia 
domił brytyjskie okręty wojenne, że sam od

L I S Y $r@ii?n® już od 2£0 zł. 
niebieskie od 2oG—403 zł.

w wielkim wyborco
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PAPIEŻA PIUSA XII
40 misyj dyplomatycznych przybyło do Watykanu

W dniu dz siejszym odbędzie się w Wa­
tykanie uroczysta koronacja Piusa XI'

Przygotowania do koronnej zostały już 
ukończone.

W wewnętrznej loggii bazyliki św. P otra 
gdzie nastąpi sam akt korom yjny. podwyż­
szono całą podłogę, aby ceremon!ę mogły 
widzieć z placu św P otrn liczne tłumy lud­
ności. Również tron papieski w loggii ze­
wnętrznej umieszczony będz e na specjalnym 
podwyższeniu.

V--'V-Vvv

.Jego Świątobliwość Ojeiec Święty Pius 
X I w pierwszych dnia Swego Poutyfi 
katu.

Na koronację przybyło okoio 10 nadzwy­
czajnych misyj dyplomatycznych.

Rząd polski reprezentować będzie w Wa­
tykanie ambasador nadzwyczajny R. P. pod­
sekretarz stanu w min. spr. zugr. fan Szem- 
bek. Podczas uroczystości koronacyjnej nad 
zwyczajne misje zagrań ezne -.usiądą na spe­
cjalnej trybunie pomiędzy trybuną książąt 
krwi a trybuną korpusu dyplomatycznego
akredytowanego przy stolicy apostolskiej 

*  *  •

Obrzędy towarzyszące ceremonii koron,r- 
cj" papieża podane są w Cercmoniarzu Rzym 
skim, opartym w przeważnej części na „Ordo 
Romanus“ z XIV w. Składają się one / 
dwóch części: papieskiej Mszy św. i właści­

wej koronacji.
W dz eń koronacji Papież w mitrze hisku 

piej w szatach pontyfikalnych wstępuje na 
tron przenośny t. zw. , sedia geśtałoria“ i 
niesiony na barkach specjalnej służby udaj: 
się procesjonalnie w otoczeniu kardynał.>w 
: całej „capella pontificate*', tp. tworzących 
najbliższy jego dwór dostojników dueli iw- 
nych i świeckich, z kaplicy Sykstyńskiej do 
Bazyliki św. Piotra. U wejściif do Bazyl’k’ 
występuje przed Papieża jeden z mistruev 
ceremonii i spała przed Nim trzykntrfe 
garść nici. konopnych, głosząc: Sacte Pi*er, 
sic traisit gloria mundi 'Ojcze Święty, tak 
m ja chwała tego świata) , aby przypomnieć, 
że uroczystości, które nastąpią, są jedynie 
chwałą przemijającą i że tylko o wieczność 
prawdziwie troszczyć się należy.
• Po przyjść’u do ołtarza zaraz rozpoczyna

się Msza św., w czasie której po Confitear 
następuje okadzanie ołtarza a następnie od 
mawianie przez trzech kardynałów, dzieka­
nów każdego z trzech porządków kardy nal­
skich (b skupów, prezbiterów i diakonów) 
modłów na intencję Papieża, po czym Papież 
nakłada przyjęty z rąk kardynała pierwszego 
diakona paliusz, symbol pełni władzy p i 
piesk ej. (Paliusz noszą także jako symbol 
przysługującego im prawa juryzdykcji wizy 
scy patriarchowie i arcybiskupi-metropolie , 
a także w pewnych wypadkach niektW y 
biskupi, lecz tylko podczas Mszy św. ’ w 
dniach ściśle oznaczonych w pontyfikile) 
Drugi symbol władzy papieskiej, wyła r?uie 
i tylko Papieżowi przysługujący, t. /w

„Pierścień Rybaka“ (anułus piscatoris) zo­
stał Mu wręczony natychmiast po przyjęciu 
wyboru na konklawe.

W dalszym ciągu nabożeństwa Lekcję " 
Ewangelię odczytuje się po obu stroni ;h 
tronu papieskiego kolejno w dwóch językach 
najpierw po łacinie, następnie po grecku, dla 
zaznaczeń a, że Papież jest nie tylko Bisku 
pem Rzymskim i Patriarchą Zachodu, ale 
Ojcem całego Chrześcijaństwa, Najwyższą 
Głową Kościoła Chrystusowego na ziemi. 
Dalej Msza św. odprawia się według zwykłe 
go ceremoniału papieskiego.

Po Mszy św. Papież ponownie zasiada 
na „sedia gestatoria** i udaje się w Otoczeniu 
całej swojej „capella papale“ do Sali Rłog>- 
sław eństw, połączonej z balkonem zewnę­
trznym.

Papież przechodzi z „sedia gestatoria*’ na 
tron przy śpiewie chorału: ,,Corona anrea 
super caput cius“. Po ukończeniu tego śpie­
wu do tronu podehodz: dwóch najstarszych 
kardynałów diakonów (w obecnych warun­
kach będą to prawdopodobnie kardynał nvie 
Caccifl Dominioni i Canali), przy czvm 
przed kardynałem perwszym diakonem je­
den z członków „capella papale**, tzw. straż­
nik tiary, niesie tiarę papieską, tj. potrójna 
koronę. Tiara, zwatn takż? , u’ira turb nota 
cum corona**, symbol żuje potrójną władzę 
papieską: arcykapłańską, królewską i nau­
czycielską, a nadto przypomina o- ftmdamen 
talnej dla całej wiary chrześcijańskiej Te- 
jemnicy Trójcy Przenajświętszej.

Gdy dwaj kardynałów’e-diakoni zbliżą się

Wielka s o r ^ d a ź  ratalna

Wiktor Felsenstein
optvkv dostawca U. S. Będzin 
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poleca aparaty, przybory fotograficzne, artykuły optyczne na ratv. na 
dogodnych warunkaclt. dotąd nieznanych w Zagłębiu. Wielki wybór 
aparatów fotograficznych od 5 zł. miesięcznie Wykonujemy zdjęcia 
i powiększenia prac amatorskich, stocuiąc się do najbardziej wybred­

nych wymagań klienteli.

mówił poddan a się i  obecnie jest znów nr 
wolnej stopie, udają'c się w  s w o ją -drogą 
Natomiast statek ,,Stangate“ zodrł przez tf  
szpańskich nacjonalistów aresztowany i jest 
zabrany do Palmy.

Wobec tego najbliżej znajdujące s ę kontr 
torpedowce brytyjskie „Interepid** i „Impui 
sive“ udały się na miejsce wskazane w ra 
diówce „Bcllwyn** i rozpoczęły gwałtowny 
pośc g za kontrtorpedowcem hiszpańskim. 
Wczesnym rankiem ,,Interepid" dogonił
kontrtorpedowiec hiszpański i zmuś ł go d? 
zwolnion a statku brytyjskiego „Stangute *, 
który eskortowany przez „Interpid** udał sió 
w stronę Gibraltaru.

Wrine dla Sosnowca i okrlicyf
Znany w całej Poisoc specjalista z dłu 
Koletnia urak ykr, M 1li.LF.MAN r. 
Krakowa, ul. S*Uk ó9 wynalazca •-
patent hąndaży. stosujący je z n a j­
lepszym i neiradykainieiszym  skuł 
aiem na różnego rodzaju rmjmebez 
pjeczniejsze » najzastarzaigze

P R ^ Ę P i l K U N Y
Jrupturyj. u pań, panów ; dzieci Pa zrei 
lok. nawet w wypadkach gdzie różne- 

*}go sysli-mii bandaże p«e pomogły pr y.
. iiiu.to w SOSNOWCU jeszcze tylko w 

środę 15, w czwartek 16 i piątek 17 ma/ 
ca -1889 włącznie w Hotelu „Centra1 
nym ’’, ul. 3-gp M aja 11 od godz. 2 SO-̂ -T* 
po południu.

Udoskonalone pasy na różne dbleaii 
Wosei brzuszne i pooperacyjne . Iłnń- 
c *ochy gumowe na chore nogi i żylaki

do tronu, kardynał młodszy zdejmuje Papie­
żowi mitrę biskupią, a kardynał dziekan dia 
konów w hi ula Mu na głowę tiarę. Bcz< o- 
średnio po tym pap eż z tronu udziela po­
nownego błogosławieństwa „Urbi et Orbi * -* 
Miastu i Światu.

Uroczystość koronacyjna jest zakończona, 
Z punktu widzenia prawa kanon’cznego u-e 
jest ona ani konieczną formalnością ani nie 
odzownym liturgicznym uzupełń eniem -iktu 
powołania ‘Papieża przez konklawe. Przy Ko­

ronacji papieży nie ma ceremonii namasz­
czania. stosowanej przy koronacji, królów. 
Papież bowiem, jako Pomazaniec Boży, in­
nych może namaszczać, sam jednak prze/ 
nikogo namaszczony być nie może.

Ul. Rudna w Sosnowcu
PHZEH l A NO W AN A ZOSTANIE 

NA UL. PIU SA  XII
W domu katolickim przy paraf i; Waieh. 

N. M. Panny w Sosnowcu pod przewodni 
ctwem dr. Brauna odbyło się posiedzenia 
przedstawiciel: zarządów akcji katolickiej
wszystkich paral i w Sosnowcu. Na posie 
dzeniu tym na wniosek dr. Bil ka post.,na 
wiono wystąpić do zarządu miejskiego w 
Sosnowcu z wnioskiem o przem anowsuda 
jednej z uli na ulicę Piusa XI. Ryłoby to 
godne uczczenie przez miasto pamięci W ci 
kiego Papieża, który słusznie nazywany był 
polskim Papieżem.

Zarząd miejski przychylił się do wniosku 
akcji katolickiej i postanowił wystąpić do 
rady miejskiej o przemianowan e ulicy Rud 
nej na ulicę Piusa XI.

Ponadto poruszana była na Zebraniu ,'k 'ji 
katolickiej sprawa orgarćzowanła w iicdzi« 
lę podczas nabożeństw . rozmaitych wtdo 
wisk, poranków i imprez sportowych.

Polskie społeczeństwo katolick e zamifl 
rza wystąpić przeciw lekceważeniu czasu pa 
święconego modlitwie.
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Trudności
Czechosłowacji

Od szeregu dni dzienniki donoszą o 
w zrastającym  zaognieniu stosunków 
pomiędzy rządem  centralnym  w P ra ­
dze a  rządem  autonom icznym  słowac­
kim w Bratysław ie. Bezpośrednią przy 
ezyną tego zaostrzenia napięcia, istnie 
jąeego właściwie od chwili a rb itrażu  
wiedeńskiego, jest stanowczy ton, w 
jakim  Słowacy dom agają się przyzna­
nia im arm ii słowackiej oraz wprowa 
dzenia ustaw  antyżydow skich na tery ­
torium  Słowacji. P rzyczyn iają  się tu  
również trudności finansowe, z jakim i 
wałczyć musi młode państw o słowac­
kie a  które P r a g a  zobowiązuje się 
zlikwidować przynajm niej częściow..-, 
jednakże pod warunkiem^ zapewnienia 
tobie całkow itej lojalności i posłusz iń • 
Btwa, autonomicznego rządu słowac­
kiego.

Nie ulega bowiem wątpliwości że 
w społeczeństwie słowackim zazna­
czały się w  ciągu ostatnich miesięcy 
coraz silniejsze dążenia separatys\ycz 
ue, podsycane w pierwszym  rzędzie 
przez znanego działacza^ słowackiego, 
nrof. Tukę oraz, szczegół nie pozba­
wiony p ikan terii — szefa propagandy 
iłowackiej — Szanio Macha. Zdaniem 
*entralnych władz praskich wyw ierali 
mi zbyt duży w pływ na prem- V s*' 
'raz  niektórych członków autonomicz­
nego rządu słowackiego. To też piez 
Hacha złożył z urzędu prem. T&o raz 
m inistrów  Prużyńskiego i Durezau- 
skiego. zaś na czele rządu autononii z- 
nego nostaw ił m in istra  szkolno wa 
S 'vaka.

Równie ostre napięcie zaobserwo­
wać możemy w ciągu ostatnich tygodni 
pomiędzy stolicą drugiego „państw a’*, 
wchodzącego w skład federacji czecho­
słowackiej, H usztem  a centralą w P r a ­
dze. I  tu ta j znajdujem y jako podstaw ę 
nieporozumień i tarć  trudności finan­
sowe. przysparzające „rządowi’1 kar- 
patoruskiem u, bodaj większe jeszcze 
f~oUr>ośoi od tych, z którym i walczy 
Błowacja. Ziemie, wchodzące obecnie 
w skład tego m iniaturowego państew ­
ka Rusi Zakarpaekiej. nie są w stanie 
wyżywić jego mieszkańców, którzy 
żv ią  głównie z obróbki drzew a ora-: 
do,rabini' na swe utrzym anie, seboo/ą- 
no w fecie na nizinę, gdzie znajdowali 
prace -  jako robotnicy sezonowi Urn 
ostatni snosób zarobkowania od*'adf 
r a  skutek odłączenia przeważam>kl 
części ziem upraw nych od Rusi od- 
k»TT>®ck;ei. Druga zaś podstaw a by-.u 
mieszkańców Rusi Podkaimackiej — 
?ksr>loatacia drzewa, została im r ów- 
tpó-t odcięta z powodu błędnej polityki 
prem W ołoszyna którv  odrzucił o fe r­
to Wpjorj^r na zakup -większej ilości 
dr rows., gniiacego obecnie w tartakacji 
j R l - l a d a c b

Dwa te powody pociągnęły za sobą 
chaos i zbudziły silne n iezadow olnie  
wśród ludności, uciskanej jeszcze prz 
bandy „siczowców’4, stanow iących e!ę- 
ment napływowy. Niezadowolenie 
wśród ludności wciąż w zrasta a sto­
sunki tak  qio zaogniły, że rzad cen­
tra lny  w Pradze uznał za stosowno 
mianować swego m in istra  urzy  rządzie 
karpatoruskim  w osobie gen. Prchali 
rdy W ołoszyn i Rewai staw iali bierny 

opór wysłannikowi P rag i, u tru d n ia n e  
,nu urzędowanie, rzad centralny złoże! 
z urz°du min. Rewaja pomimo p ro te ­
stów ks. W ołoszyna. Dziś mówi się o 
możliwości dym isji obecnego prem ierą 
r za dii karna tom skiego,

Stw ierdzić należy, że rząd praski 
energicznie s ta ra  się uporządkow; c 
jak i na Rusi Podkarpackiej. Przeci w­
staw ia  się on nie tylko separatyzm  m i  
słowackiemu, lecz zwalcza również 
„ukraińskie*4 zapędy W ołoszyna i to­
warzyszy.

M iara znaczenia, jakie prezydent 
Hacha przyw iązuje do załatw im ia 
kwestii słow ackie', może być fak t że 
nbiał on osobiście kierownictw o r )k >- 
w a n z delegatam i Słowaków. Rokowa 
nia te ze strony słowackiej prowadzą 
wic«T)rem ier słowacki w rządzie '’en 
h’̂ Jnvm Sidor oraz przybyły  umvslnie

Na froncie politycznym
ANTYMASONSKA KAMPANIA 

BRDZIE WZNOWIONA 
Jak się dowiaduje Kabel, w lokalu 

Agencji Ajnfcymasońskiej w Warszawie 
odbyła się w początkach tego tygodnia 
konferencja pod przewodnictwem b po 
s!a Budzyńskiego, a % udziałem b. posła 
IIoppc i in. Konferencja ta miała na e« 
In ustalenie wytycznych i programu s e 
rokiej akcji antymasońsklej, która ma 
być przez szereg- organizacji podjęta w 
najbliższym czasie.
SEJMOWA KOMISJA DLA SPRAW 

MŁODZIEŻOWYCH 
Agencja Kabel przynosi jf iekawą in 

formacje * terenu sejmowego na temat 
projektu powołania do życia Sejuio«ej 
Ktomsji dla Spraw Młodzieży. Komisja 
ta miałaby wypracować projekty ns.aw, 
dotyc; ących zagadnienia młodzieżowego 
w Polsce.

Projekty te łączą w kołacli polity oz 
nych z planem kilkulatki młodzieżowej, 
w okresie której pewne zadania 1 dziedzi 
ny prac wykonywane przez posze: ego’ ne 
organizacje młodzieżowe, a interesujące 
Paustwb — zostałyby zunifikowane i pod 
dary jednemu kłerjownśctwu. Kierów 
nle4wo to sprawowałby najpr-wanno. 
dofcnlej specjalnie do tych spraw utwórz > 
ny urząd, mówi sic nawet już o na wie, 
która miałaby brzmieć: .1 rząd dia spraw 
młodzieży’’.
RUTKOWSKI PIASECKI -  MUSiDŁ 

Odbyła się w Yćarszawie przed dwó 
ma dniami polityczna rozmowa miedzy 
trzema przywódcami mlod: leży Uenerow 
sklej, Rutkowskim, Pia- “ckim i M usiał 
W mlodonarodowych 1 ( eh mlodzżeżo 
wy eh panuje przekonań.^, że rc zmowa ta 
będzie miała decydujące znaczenie dla 
dalszego kierunku prac 1 taktyki 

P. P. S. I STRONNICTWO LUDOWE 
Ag. Echo dbnosi: W Warszawie od by 

la się ostatnio konferencja miedzy j,i cd 
stawieiełaini PPS i Stronnictwa Ludowe 
gc». Celem konferencji było omćwRnfe 
"spóiinej pf-C iOrmy 1 wentnałnej torspul 
pracy obu stronnictw-. W rozmowach 
tych poróć uczestniczyli pp,s Miń olał 
ezyk, Brudziński, Gruszka — ze strony 
Str. Ludowego a ze strony PPS — Nie­
działkowski i Dubois.

Zwykłe środki do prania nie spełniajq należycie sw ego za* 
dania: usuwa jq jedynie powierzchowny brud, nie naruszone  
lego, kióry wniknqł g łęb o k o  w tkaninę.

Inaczej jest z Radionem. Przy gotowaniu bielizny w Radionie 
miliony drobnych pęcherzyków tlenu przenikajq na wskroś 
tkoninę i dzięki temu usuwajq rzeczywiście cały brud. Zupełnie 
wolna cd  brudu jest tylko bielizna prana w Radionie^

pierze 
bieliznę  

na wskroś
W  y i ó  b S i c  h i c h t -

R A D IO N
s a m  p .j ie n e  !

- L e v e r  S.  A.

Na szpaltach pism

Na tle znanych ostatnich zajść w 
Gdańsku ukazał się w „Jutrze Polski4’ 
artykuł p. J. Makowskiego, w ktor/n* 
znajdujemy interesujące oświetlenie 
i przye; ynek do tych zdarzeń:

„Piszemy szczerze i otwarcie! To r.,.c 
przypadek, naszym zdaniem, zrządził, ze 
właśnie w przede dniu przyjazdu do Pol 
phi włoskiego ministra spraw zagra,ucz 
nych ukazał się na jednej z kawiarń gdań 
skich obraźliwy dla Polaków napis, w.y 
wieszouy, jak nam wiadomo, ręka stu.ien 
lów ukraińskich. To nio przypadek, z , 
napis fon spowodował poważne zajsen
między studentami polskimi u niemiecki 
mi. Komuś zależało na sprawokowaniu 
tych zajść w Gdańsku w takiej właśnie 
chwili”.

Właśnie w wileńskim „Słowie” znaniu 
jemy polwierd cnie tej informacji;

„ustala, się opinia, iż sprawa wywiesz" 
ma owego napisu była prowokacją ukra 
mską. Wykonawcą ma być student Poii 
techniki Gdańskiej, obywało’ polski na 
rodowości ukraińskiej, należący jodunk 
do niemieckiego związku młodzieży.

do P rag i przewodniczący sejm u s ło ­
wackiego Sokół.

Byłoby przedwczesnym, przesądzać 
dzis+aj w ynik rozmów słowackich. N:o 
wiadomo również jakie rezultaty  da 
akcia gen. Prchali n'a Rusi P o d k a rr 
kiej Stwierdzić natom iast możemy, że 
P raga  wszystkim i, stojącym i jei do 
dyspozycji środkam i, zmierza do f i  
nieci a niepożądanego stanu naprężę 
nia. jakie obecnie pann ie  w obu sfe.de- 
-awanych z nią krajach.

Sum.

Opinia ta znajduje pośrednie pot w ra­
dzenie w odpowiedzi, jakiej udzielił mi­
nister Beck na interpelacją posła Ludziti 
skicgo, z której to odpowiedzi wynik a,
że Senat gdański po przeprowadzeniu do 
chodzenia złożył urzędowo oświadczeń'3. 
iż obrażłwa wywieszka „nie byia dziełem 
studentów narodowości niemieckiej’’.

Prowokacja ukraińska przyszła w 
oliwili, kisdy w stosunkach poŁsko-mo 
mieckicb po rozmowach Hitler — Book 
i Ribbentrop — Beck zarysowało się, >d

prężenie. Celem prowokacji było niewąt 
pliwic stworzenie nowych komplifeaeyj 
między Warszawą i Berlinem i kto wi \  
czy nie chodziło w dalszej kopsekwem ji 
o przeciwdziałanie niekorzystnemu dia 
Ukraińców rozwojowi sytuacji na Rusi 
Przykarpatkiej. Istnieją bowiem, niesie 
ty, wśród Ukraińców elementy, k tm t 
«v,e spekulacje polityczne opierają oa 
konfikeie polsko - niemieckim i r rado 
ścią witają każde nowe zadrażnienie w 
stosunkach sąsiedzkich’.

Po wykryciu sprawców
We Lwowie aresztowano uczestników 

głośnego napadu zorganizowanego >od 
czas odczytu młodzieży ludowej w gn.a 
chu Uniwersytetu Jana Kazimierza.

W związku z tym „Gazeta Polska a 
mieszczą obszerny artyku' wstępny, w 
którym miedzy innymi czytamy:

Jakich następstw należy oczek w-ić 
po — oby jak najrychlej — njnw; -o- 
uyeh ostatecznych wynikach śledztwa!

I Rzecz jasna, że przede wszystrun 
1 ciężko obrażone poczucie sprawied iwo.-u 
domaga się zgodnego z prawem państ.yo 
wym ukarania winnych: ukarnuia mc
tylko jako obywateli, winnych ciężkiego 

| występku; ukarania również stmYuitów, 
którzy splamili swój honor akad-unimn. 
W żadnej wyższej uczelni polskiej d 'a 

I  takich ludzi nie mo/e być miejsca. Na 
stąpnie, po tylu już smutnych, w ciągu 

r a t  ostatnich, doświadczeniach, opina 
[polska oczekuje, że obecne śledztwo do 
Iprowadzi wreszcie do ujawnienia związ 
|kow zachodzących między ah’nmi terro 
! ru dokonywanymi przez młodzież, czyn

nikaun poza młodzieżą stojącymi. Ta 
związki istnieją w poczuciu opinii poi 
skiej, muszą być w imię interesu public: 
nego bezwzględnie zdemaskowane i z ca 
łą surowością potraktowane. Należy w 
samym korzeniu zniszczyć organizację 
i Inicjatywę epidemii występków, a m* 
tylko narzędzia, i to na pewno często
 ślepe i nieświadome swej isto' nffj ro
Ii narzędzia tycli występków .

5 MILIONY FAŁSZYWYCH DOLA KU W
W Nowym Jo rk u  aresz owaim nieja 

siego H enryka B rauna, szefa bandy fa ’» 
szerzy który puścił w omeg fałszyw ych 
t.anknotów 1(1 i ‘JO-dolaruwych na sumę 
przeszło 3 milionów dolaiów.

 oOo-
CZY MĘŻCZYŹNI ZACZNĄ „NOSIĆ’* 

BRODĘ.
W Am eryce pewne kola podjęły akcje 

zm ierzającą do przyw rócenia daw nej m 
dy noszenia brody przez mężczyzn Uro 
iekt ten m a podobno w śród Amerykanów 
wielu zwolenników
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K r o n i k a  t y g o d n i o w a

50 kilogramowe chuchro
Zakład Ubezpieczeń Społecznych wydał 

książkę, k tóra n iespodzew anie narobiła 
wiele hałasu  w całej Polsce. Książką ta  są 
„Pam iętn ik i lekarzy", w ynik konkursu  ogło­
szonego przez Z. U. S. na zobrazow anie p ra ­
cy lekarza w Ubezp eczalni.

Być może, źe ogłoszone „P am ięanik i" 
przeszły by bez większego echa, gdyby me 
p raca dr. K arasiówny, k tó ra  uzyskała p ier­
wszą nagrodę.

P rzyznam  się, te  i tnn ’e w pierwszym 
czytanu pam iętników  w ydał się dość iry tu ­
jący  i  n ie  bardzo w edziałem co o nim  my­
śleć. ini*..!

K piny k siebie i z kolegów lekarzy? Z 
Zusu? A może jakaś w ściekła pasja  w wa*ce 
* istn iejącym  porządk om społecznym zakoń 
czona niezm iernie literackim  m otywem zała­
m ania i  zrezygnow ana. Bo cóż i  j ik  to 
^chuchro ważące pewno z 50 k ilo  i  odży­
w iające się sucharkam i i  niesłodzoną h e r­
batą, sam o e :ęźko chore" —  pisze:

,,W  praktyce pryw atnej odsyłanie 'na 
Specjalne zbadanie na koszt Ubezpieczalui — 
Ted.) nie leży w interesie lekarza. W  prak­
tyce pryw atnej między leczącego i  leczonego 
w kracza potężny czynn k —  pieniądz, który 
w prow adza sprzeczność interesów  lekarza i 
chorego, pieniądz na wsi zbyt skąpy, by mógł 
w ystarczyć na lekarza i  leczenie —  wyst trrz.i 
najw yżej na jedno. Z p rak tyką pryw atną lą 
czy się n ie u ch ro n n e  w alka konkurencyjna 
lekarzy, k tórej skutki ponosi pacjent".

A teraz obrazek z gabinetu dr. K i?v  
siówny:

„Po przyjęciu dwudziestu k  Iku ubezpie­
czonych przestaję odbierać w rażenia. Wszy 
stko zlewa się w jednostajny szum w chodzą­
cych i wychodzących pacjentów . W ierzę w 
m ój instynkt: k  edy wejdzie ubezpieczony na 
praw dę chory, obudzę się. Automatycznie za­
daję py tan ia i słucham  odpowiedzi, i  całym 
wys łkiem  w oli uważam  tylko na to, żeby 
n ie zapytać mężczyznę, kiedy była ostatni# 
m enstruacja. Ale nie, weszła kobieta. Roz 
kosznie uśm iechnięta p an : W . zaziębiła się 
i n ie m a swojego czasu. ,.Na krzesło" mó 
wię, jak-au tom at. I nagle przytom ność w ri 
ca, budzi się zm ysł w zroku i węchu i i.oś 
jak przypływ  morza o brzegi uderza o Swia 
domość To kropla, k tó ra  przepełniła dzban. 
Pytam  krótko, lecz ściśle i trafn ie : „To ppn’ 
z taką obes... d,.. do badania przychodzi? 
Umyć się i przyjść ju tro". Spojrzenie zd :tro ■ 
pozowanej bogini i grom oburzenia pa taj | 
jednocześnie ,.na tę chorą kasę to tak  czło­
wieka tra k tu ią i"  To samo m ów i „K urier" 
krakow ski. W idocznie praw da".

I jeszcze jeden przykład.
Jest chory na Wściekliznę. W  każdej 

chwili może być atak. D r K arasiówna nie 
inoże go nigdzie ulokować. Odmawia gm’no, 
odmawia m agistrat, odm awia wreszcie sta­
rostwo. Rierze go w 'ęc do siebie do domu. 
D aie na bilet i p rosi policjanta, by go od­
wiózł do Krakowa.

..Odetchnęłam. Nie w iedziałam  tylko, że 
policjant n ie  pojechał. I że też boi się w śce- 
kliznv, choć nos: bagnet i karabin . Że dopro 
w adził go tylko na stację. Że chory pojechał 
sam . Że w  K rakow ie n a  u licy dostał ataku. 
A, a tak i wścieklizny są jak stan szałowy 
w aria ta.

DzTś wszystko wiem. W iem , że w Suchej 
n ie  ma naw et noszy do transportu  cho.wch, 
chociaż gościńcem m kną setki aut, a w gńrz 5 
warczy czasami aeroplan. Że prędzej można 
się dostać do stratosfery niż ze wsi w n a ­
głym w ypadku do szp tala. W iem  wszystko 
co potrzeba.

G e i / o ź r f z l e
do -sztandarów, odznaki dla kl i 

bńw, module i plakietki.
C h rom ow an ie

niklowanie, miedziowanie, mos ę- 
żenie, cynkowanie, srebrzeń1?, 
złocenie i odnawianie nakryć 

stołowych. 
FABRYKA  

GALANTFRTT METALOWFJ 
„GALM ET**  

SOSNOWIEC 
Piłsudskiego - Przejazd 3. 

telefon 61-546

Zostawię teraz każdą wściekliznę w domu. | 
Niech pozabija rodzinę. Niech zakazi kr-go I 
chce ś fn ą . Niech idzie do tych w szystkich 
urzędów, które um ieją dobrze radzić. Nie 
zabiorę go tylko do mego m ieszkania. Jak  
każdy doświadczony lekarz".

Taką jest i tak p sze dr. K arasiówna.
Świat lekarski rozpraw ił się z n ią  tw ardo 

i  ostro. Padły zarzuty odmaw ające jej po­
czucia godności lekarza, padły zarzuty dy 
akredytujące ją  w oczach czytelników jako  
człowieka i  jako lekarza.

Dr. W łyński z Sosnowca pisze pod ad re­
sem członka jury M. W ańkow cza:

,,Trzeba się dziw ić siedm iu lekarzom  źe 
dali się nabrać jednem u lite ra to w \ obrońcy 
swej pupilk i; to  znaczy popierają brutalnego 
lekarza-społecznika. W olno p. W ańkowiczo- 
w : szukać po świecie pereł literackich , odna­
leźć ją  w Suchej, pójdę dalej naw et —  zabrać 
ją  na własność literatury  naturalistycznej, 
czerni! my lekarze ubezpieczalni społecznej 
przeciw staw iać się nie będziemy, bo nam  za 
szczytu nie przynosi, ale nie wolno p. W an 
ktew czowi w m aw iać w tysiące lekarzy, p ra­
cujących w ubezpieczelniacli społe -znych, iż 
w ten sposób wolno postępować z c h o ry m '.

W ybija szyby w mieszkanie!i pełnych za­
duchu. gdzie n :e m ożna zupełnie oddychać; 
wymyśla rodzicom od „świń i bydląt", gdy 
w tępym oporze nie chcą pozwolić na wv- 
w iezien’e ciężko chorego dziecka do szp 'tida 
na operację; w yrzuca za drzwi kaw alera,

którego swędzą plecy i który zabiera jej 
czas, gdy we w si czeka ciężko rodząca ko­
bieta —  oto „brutalne" m etody postępowań a 
tej ciężko obecnie chorej doktorki, która 
m usiała nieść pomoc chorym  o każdej p >rzo 
bezinteresownie i choć sm agała przykrym  
słowem swych pacjentów-, przecież czyniła to 
z najgłębszej życzliwości dla n ich  wiedząc, 
że innym i słowami nie dotrze do ich świa 
domości.

„Zadziw iające jest. jaic silnie wymaga się 
zakłam ania" —  pisze o tej spraw ie W eń ko 
w cz. Bo też każde otw arte i  szczere wyzna­
nie, wolne od wszelkich frazesów „w imię 
dobra" jest u nas uznane za wyczyn godny 
napiętnow ania i publicznego potęp:enia.

Sprawa dr. K araś ówny z ciasnego kręgu 
konkursu na pam iętnik wypłynęła n  (jako  
na płaszczyznę m oralną i tu  ją  ta  n ie p n w  
dziwa i inna etyka zadusi la. Nie wolno
dotykać porównawczo pryw atnej i społecznej 
praktyki lekarza, bo to jest tabu nawet gdy­
by chciał to zrobić także lekarz. Nie wolno 
w yrazić na głos tego, co się czuje bo cię 
zrobią, człowieku, brutalem  źle przysługują­
cym się ogólnemu dobru.

Pam iętnik i dr. K arasiówny trzeba prze­
czytać nie raz. Trzeba pom ału wgryzać się 
w jej pełną rozgoryczeń i zw ątpień duszę, aż 
odnajdzie się to, co najw ażn ejsze. Odnajdzie 
się pełnego poświęceń bezinteresownych — 
człowieka.

WITOLD MAJCHROWSKI.
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ZBIGNIEWA GROTOWSKIEGO i  BOGDANA BRZEZIŃSKIEGO
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Początek ..SZOPKI" o gedz. 19.30.

Przemianowanie ulic w Czeladzi
Nowe kredyty na drogi i wodociągi

Mimo, iż onegdajsze posiedzenie rady 
m iejskiej w Czeladzi nie zapow iadało się 
nader ciekawie, ław k; na galerii zajęte były 
przez publiczność do ostatniego miejsca.
W brew przewidywaniom  obrady toczyły *ię 
w dość gorącej atmosferze, p rzybierając u e 
jednokrotnie charak ter burzliwy.

żaczęło się od pierwszego punktu  po 
rządku obrad, to  jest od przyjęcia protokółu 
z poprzedniego posiedzenia rady. ltddav 
St. W alo poddał go ostrej krytyce, stw erdz.i 
jąc, iż protokół nie odzw ierciedlał należycie 
przebiegu obrad.

Pominięte zostały w n im  n ektóre wnio 
ski, czy też nazw iska wnioskodawców a 
uwgzlędniono natom iast uwagi i inform acje 
luźne, k tórych bynajm niej nie uchwalono.
Radny W alo między innym i wskazał na uwa 
gi pod adresem prasy, która zdaniem  bur 
m istrza Brudnickiego. pisze w sposób nie 
przychylny dla niego i  dla m iasta i na uwa 
gi dotyczące kosztów utrzym ania adm ini 
stracji m iejsk ej. Radny Walo, przytacza 
jąc k ilka wycinków z prasy, w yraził opinię 
że wszystkie artykuły  są objektyw ne i stusz 
ne że w tym  względzie opinia jego n;c 
pokrywa się wcale z op in ią burm . B rudni 
ckiego.

Poza tym  radny W alo na podstawie prze 
prowadzonych przez siebie obliczeń oś w ad 
czyi. że w ydatki na adm inistrację  ( u r z ę d n i ­

cy i pracownicy m ejscy) pochłan ia ją 44 
proc. ogólnej sumy budżetu.

Po przyjęciu protokółu uchwalono prze,ii 
sy o urządzeniu tan iej ja tk i, sta tu t m iejskie 
go ośrodka zdrow a, uchw alono zakupić drze

wo na potrzeby szkoły za sumę 7.295 zł. i 
uzupełniono kom isję do spraw  ogólnych. No 
we osoby w skład kom isji wchodzą pp ; i-iż 
W ojewódzki, Pawelczyk, W ikarek I Stel 
mach.

P on eważ na ufundow anie tablicy pa 
mia.tkowej ku czci marsz. J. Piłsudskiego 
Czeladź otrzym ała tylko 1590 zł. rada uchwa 
liła na ufundow anie tablicy dodatkowo kwo 
tę 500 zł.

Z kolei nadano szkole przy ulicy M ’lovu 
ckiej nazwę im. marsz. J. Piłsudskiego oraz 
przem ianow ano ulicę szpitalną na ul. cen. 
Sławoj Składkowsk cgo, ulicę Elektryczną 
na ulicę b. Ochotników arm ii polskiej, ulicy 
M ilowickiej nadano nazwę POW., ul cy na 
S tarej kolonii Saturn nazwę Szajblera i uli 
cę ciągnącą się od m ostu betonowego na 
Saturn e aż ku kopalni nazwano im. Bider 
m ana.

W  końcu posiedzenia poruszona została 
sprawa wykupu gruntu od p. Now akow skie­
go pod budowę ulicy Polnej. Dyskusja nad 
tą spraw ą była bardzo ożywiona, a u n v e ' 
burzliwa. Radni zarzucali sobie nawzajem 
demagog ę lub też puszczanie „fajerwerków 
przedwyborczych". W  w yniku dyskusji po 
stanow iono zostawić wolną rękę zarządowi 
m iejskiem u w przeprow adzeniu rozmów na 
tem at kupna z właścic ciem gruntu.

Radna Zarzycka podniosła sprawę falul 
nego stanu ulic w mieście, mostów i  ostał 
niego zarządzenia m agistratu, d ryczącego 
zabrukow ania podwórzy.Na przebudowę ulic 
postanow iono zaciągnąć pożyczkę 50 tys. a 
na budowę siec* wodociągowej 70 tys. zł.

PORCELANĘ,
b Ł K L O

NAKRYCIA platerowane 
SPRZĘTY KUCHENNE

i ze stali nierdzewne! 
GALANTERIE platerowaną

p o le c a :

M E T A L U R G IA

SSS S L  KLIMASZEWSKI
Sosnowiec, W KsZAwSKA 8

Tel. 6174U.

Przedsiębiorczość
S en sa c ją  W arszaw y  je s t  podan ie  jed , 

nego  z  m ieszkańców  M okotow a, k le ry  
aw rec ił się  do w ładz m ie jsk ich  z p rośbą
0 udzie len ie  m u koncesji n a  prow adzenia 
dość o ry g in a ln eg o  p rzedsięb io rstw a .

O byw arel ów chce zorganizow ać do sta t 
czanie m le k a  d la  n iem ow ląt. N ie bierze 
on  je d n a k  w rac h u b ę  m .eka  krów .a g ą  
a le  zam ie rza  d o sta rczać  m leko od... m a. 
inek. W  i j£n  ce lu , ja k  twierdz* w sw oim  
p o d an iu  raan g ażu w a t ju ż  28 m am ek, k t t  
r e  będą s ta le  pod k o n tro lą  le k a rsk ą . Ml® 
ko od ciąg an e  będzie au to m aty czn ie , po 
czym  n alew an e  będzie do bu te lek .

P o  p rze czy tau iu  te j  w iadom ości ni* 
jed en  z czy te lnków  pow ie: b u jd a . O tu l 
n ie  je s t  to  b a jd a , a  podobno fa k t au ten ­
ty c zn y . N ie  w iem y n a to m ia s t j a  tie  W 
te j  sp raw ie  za jm ie  stanow isko  w arszaw , 
sk i ia r / .ą d  m ie jsk i.

A  może w Stosnoweu znajdz ie  się po­
dobnie ,w ysoce ' p rzedsięb io rczy  człow iek
1 co w ów czas z ta k im  zrobią?

O-SK L

iWcK

na ba reme zt. 11 S.-
NA PPĄO

imtnny ze.

iiuuye można w firmie 
H. RETMAN I C. BERKOWICZ

Będzin, Małachowskiego 1

g * t y ł & ś M Ś k U

r o n a n i  1 i r m o Z A  h a k u u i a

fcśime trz a sk i, zug iusza jące  oubior ra  
diow y — co a a je  sę ao ik n w ie  we znaki 
zw iaszcza u a  s ią s k u  i w Z ag ięc iu  L/ą 
b row skun  — m ozua u suuąc  za pom ocą 
piost-ych i  nieaosztovvuych lilcrów . J a k  
to  w ykonać i  ja k  uabyć f il tr ,  tłum iący  
p rzeszkody  w odbiorze, a • także w* 
v /szystk ich  iu n y c h  sp raw ach , doiyczą- 
cyeh  u rządzeń  rad iow ych  p o in fo rm u je  rą  
illosłuchaczy  — now a książka, k io ra  ai* 
buw em  ukaże  się  w  d ru k u  p l. ,.A. E C, 
L ładiosluchacza —- p o rad y  i w iedza r a u .ł  
w a". W ydaw nictw o  to liczy  250 s tro u  U * 
s tu  i 7, g ó rą  1000 ilu s tra c y j z o iijasm onia 
m i.

D la ła tw ie jszego  u d o stęp n ien ia  te j 
k  uecznej d ia  każdego rad io słuchacza 
k siążk i po radn icza j, w prow adzono ulgow ą 
p rz e d p ła tę  z f  m inem  do .15 lewie, n ia  
rb . U lgow a eona w przedp łac ie  wynosi 
1 zl. 50 g r. p 0 w y jśc iu  zaś k siążk i z <K« 
k u  cena będzie podw yższona do trzeci", 
z ło tych . U lgow ą należność 1 zl. 50 gr. n a  
leży wf lacać  czokiem  P .K .O . S pó łka W y  
d aw nieza , , R A N r .  k o n ta  5474. Ń azw .ska 
i ad re s  zam aw iającego  p isać  w yraźni#  
i czy te ln ie  z ad n o tac ją  n a  odw rocie czoku 
„W p la ta  na ABC radiosłuchacza'*

O B U W I E
solidne na sezon wiosenny 

poleca:

W. P O G O D A
SOSNOWIEC, 3-GO MAJA NR 30
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POKŁOSIE KONKURSU LOTERYJNEGO
Proiekty reform w planie Loterii Kiaouwej

P rasa  podała ju ż brzm ienie odpowie 
cIłi konkursow ych na p ytan ie: „Lo to
jest m ilion V \  odznaczonych drugą, trze 
oią t czwartą nagrodą. Jakkolw iek  w wa 
m nkach konkursu nie było m owy o for 
nuc, w jaką należy ubrać odpowieuzi, 
przytłaczająca w iększość ich była  zyuio- 
,vanana.

Oto k ilk a  odpowiedzi konkursowych, 
którym  przyznano inno nagrody;

M u ion -jest to uKonczcme pełnycu  
oziciccu  k ias p oisa iej ło n e m  Kiaso- 
w ej z wyiuKicm  cerującym .

J .'Z  i)CdrzcjKov,rsh.a (gumo; ,,Jotzeljotf 
M ilion — to jest kom ba,
M ieszcząca tysiące,
Co pąka z hałasem  
Co cztery m iesiące. 

iWanda K alinu szk m ow a (godło;
,,K otw ica’ )

M ilion  — to szczęśliw a kom eta na ho 
ryzoucie tw ojego życia, której glo- 
Wą _ jed u o sć , a warkoczem—szesć zet- 

J. Ilcjm k ow sk i (goJJo; .}K o tw icz )
Aliliou -  to szczyt kokieterii 
P aństw ow ej Loterii.

E. M ulowicz (godło: „P iętaszek  ‘)
M ilion — to dźw ignia dla m ądrego, 
Radość krótka — dla g łupiego.

F . F ilip ow icz (godło: F lorence”)
Co wiem  o m ilion ie !
...że go  pouo w ystarczy  
uuw ot m ojej żonie!

Ir.i. K. W ałach (goulo: ,,O ptym ista")
Życic bez złudzeń — n>o m e warte. 
M ilion  najw iększą jest ze złud— 
Ir ze b a  postaw ić raz ua kartą  
I w ierzyć, żo się  spełni cud.

1v. Ciołkowska (godło ..kwa' )
Co to jest m ilion? To sen gorączkow y  
T-ikcja zer szczęściu, bezpłodno ma

r a n ie .
L ecz czasem , dzięki L oterii P a ń stw o ­

wej,
To jaw a, prawda i marzeń spełnienie, 

n . Lbierzchowski (irodlo: ,„Lwow )
Czym buław a w tornistrze kazdigo

z żołnierzy,
T ym  jest m ilion u tego, kto w loterię

w ierzy
J. G ołaszewski (godło: „Napoleon ■>

M ilion  całusów  m ożesz dostać w liście , 
W  m ilion  obietn ic w ierzysz uroczyście, 
M ilionom  różuych w życiu cała  ser.a. 
A  m ilion złotych m oże dać lotcr a 

2. G ołębiowska igodło: ,.czterdzieści trzy 
czterdzieści cztcrył 

Co m ilion  — m e wiem  
13o jestem  m ała,
A 'e nagrodę 
Liostaćhym  chciała.

Z. K ordałów na (godło: „D ziew czynka’).

Każdej z tych  odpowiedzi przyznano  
nagrody 100 zł., które przesłauo num r 
tom  i autorom  za pośrednictw em  pocz'y.

K orzystając ze sposobności, w iciu  
onto row odpowiedzi konkursowyoh nade 
sła ło  jednocześnie sw e uwagi na tem at 
lioządanych, ich zdaniem , zm ian jak ie  ms 
leży  dokonać w  obow iązującym  ofcecme 
p lan ie L oterii K lasow ej. A utorzy w yraża  
l i  opinię, że zm iuny te spotkają się  puw  
ijeeh u ym  uznaniem .

NA EKRANIE

„Trzy Serca"
W /G DOŁĘGI -  MOSTOWICZA

W u b ieg łym  tygodn iu  ukończona zo 
sta ła  produkcja najnow szego film u  poi 
sk iego  ,,Trzy S erca” wg. pow ieści T Do 
łęg i - M ostow icza, reżyserii M ichała 
M uszyńsk iego, D o ról głów nych  i epizo 
dowych zaangażow ano najlepszych  aktu 
rów polskich, jak Barszczew ska, Liuuer 
fuwna, P ich elsk i, Zelw erow icz, Zabczyń-

. m  O _____ tł L _ i .

D yrekcja w słuchuje się  uważnie w te 
g łosy , starając się  uchw ycić ich  U oso 
istotną, co m e jest rzeczą łatw ą, gd yż w 
w ypow iadanych pogiądaca panuje często  
źupeina sprzeczUosc, A przecież u w ,g ię  
duiając postu laty  pew nego znacznego  
cdiam u projehiodaw cow, m e należy po 
m ijać op in ii poważnej liczby innych  gra  
;zy  m teryjnych.

l a  w łaśn ie zasada uzgadniania pauu  
jących  różnic jest punktem  w yjścia  d ia  
u y rek cji przy opracow yw aniu p ia n .w  
lo teryjn ych . T ypow ym  przykładem  bę­
dzie tu  wprowadzenie podziału losów na 
p ięć części, zam iast dawnych czterrvh. 
R eform a ta  osiągnęła  dwa oole. pozw oli 
ła  na utrzym anie w ielkich w ygranym i, 
czego dom agali się  jedni, przy jed. o . 
czesnym  znacznym  zw iększeniu liczby  
w ygryw ających , czego życzyli sobie tn ie.

I  teraz D yrekcja  nie ustaje w lążeu"’ 
do doskonalen ia prnnu, w słuchując s ię  w 
nadchodzące ze strony graczy g łosy , Dy 
rektor P olsk iego  Monopolu L oteryjnego  
rozważa obecnie nowe m ożliwości, które 
w esziyb y w  życie już w następnej, cz tir  
dzmst.oj p iątej Loterii K lasowej

Gdy rozważania te przybiorą form y  
konkro’nych decyzji, będą podane do w ia  
domości publicznej.

e d e
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Kto nic nie przedsiębierze przeciw kamieniowi 
nazębnemu. którego usunięcie jest dziś tak łat* 
we. ten nie powinien dziwić się, źe zęby jego 
obluiniq się I wypadnę przedwcześnie.

Używajcie Kalodonłu! Jest to jedyna pasto, 
zawierajqca Sulłoricinoleat, dzięki czemu zwal, 
cza kamień nazębny i zapobiega jego ponow. 
nemu tworzeniu się. Tylko wolne od kamienia 
zęby mogq być zdrowe i mocne.

przeciw
kamieniowi
nazpbnemu

K-.': 'W

/We* l i r ^ s i c f ©

Sęd Piscy uwzględnił pozew
robotników browaru „Korona“ w Będzinie

przowdzanychW dniu 10 bm., sąd pracy w Sosnowcu, 
rozpoznawał szereg spraw, wytoczonych prze 
ciwko browarowi parowemu .,Korona” w 
Bądz nic, przez pracowników tegoż browaru 
o zasądzenie bezpodstawnie zmniejszonych 
przez zarząd pozwanej firmy zarobków.

W ysokość wynagrodzenia pracowników  
browaru parowego ,,Korona” ustalona < osta 
la układem zbiorowym, podpisanym w dniu 
12 kw etnia 1938 r. i zarejestrowanym w 
dniu 26. 4. 1936 r. przez inspektorat piacy. 
Mimo podpisania układu, firma „Korona 
wypłacała swym pracownikom z a  niż
sze, n i  przewidywał to układ, co zmusiło 
pokrzywdzonych pracowników do wystąpię 
nja na drogę sądową o ochronę swych praw.

Na rozprawie sądowej, zastępca prawny 
firmy „Korona” powoływał się na zmianę 
układu, spowodowaną opracowaniem im en 
nego cennika plac, podpisanego zarówno 
przez centralę zjednoczenia klasowych zw. 
zawód, w Sosnowcu, jak i  przedstawiciele 
browaru „Korona”, według którego wyszcze 
gólnien5 indywidualnie pracownicy mieli o

trzymywać stawki niższo od 
układem zbiorowym.

Sąd pracy, wziąwszy, że zawarty formal­
n ie układ zbiorowy, nie może być żaden o 
ny dowolnie ua niekorzyść pracowników i to 
w nieprzew dzianym przez prawo trybie -  
podzielił stanowisko powodów i zgł iszone 
pozwy w całości uwzględnił wraz z koszta 
m i procesu.

Obronę pracowników wnos ł ra len praw 
ny związku zawodowego robotników orzemy 
słu chemicznego i pokrewnych ZZZ. rnec. 
Tomasz Bartczak z Warszawy.

Konferencja ZZZ.
W  SOSNOWCU.

Jak już pisaliśmy, w dniu dzis ejszym 
odbędzie się w Sosnowcu konferencji dolega 
tów ZZZ. z całego Zagłębia. Na konferencji 
(sala KPW. przy ul. KiI'ński.*go przema 
wiać będą z ramieniu centralne" > wydziału 
pp.: Szurig i Gawlik z Warszawy oraz poseł
T T o n n f o lń c l ’'! 7. K u fO W łC .

sk i i inni. F ilm  „Trzy S erca” — to te
m at, którego treścią jest bezgraniczna  
ofiarność i  w alka o szczęście lodzinne  
B yw alcy  kinowi oczekują z z a c ie k a # e  
m em  i zrozum iałym  zainteresonicm  1-i p 
m iery  tego  film u, która odbędzie s i t  w 
krotce w  Sosnow cu,

Wiadomości bieżące
Niedziel a 

1 2  
Marzec

Dziś: Grzegorza 
Jutro; Krystyny 
Wschód słońca: 7,00 
Zachód słońca 16,01

Łyitry aptek w Sosnowcu
Dziś dyżury d /ien n e i nocne pełnią  

następująco apteki:
H. Rogow ski, ul. M ałachow skiego 12 
C. Truszkowski, ul. P iłsu d skiego 48 

 oOo——

Teatr mieissi w Sosnowcu
W niedzielę dnia 12 bm. o g o lz . 1r> 80 

sztuka J. Szaniaw skiego „Dziewczyna z 
lasu*.

W ieczorem  o godz. 20.30 pow ierzenie  
prem iery sztuki M. M orozewicz - Szczep 
k iw lc ie j  „Sprawa M oniki’. B ioty  wiczęś 
niej do nabycia w  P iurze Podro/.y Orbis 
tel. 62313. W  n iedzielę od godz. 10 do 13 
w B iurze Podróży Orbis, od go Iz. 15-oj 
w  kasie teatru.

 oOo------

-  ZEBRANIE ZWIĄZKU POLSKIE­
GO W DĄBROW IE D ziś o godz. 13 od- 
będzię się  w w ielk iej sal! R esursy Dą 
hrowskinj wnln« zebranie członków dą

L<rawskiego kola z-wiązku P olsk iego . Fo-
rząuek obrad przew iduje m. in. wybór no 
w ego zarządu oraz referat p. W ład ysla  
wa Stadowbkiego. Frzy w ejściu  należy  
okazać leg itym acje członkowską.

9 4 *
Akademia O ZN.

w CZELADZI.

Dziś o g. 10.30 w sali klubu urzędników 
na Saturnie odbędzie się uroczysta akademią 
z okazji drugiej roczn cy ogłoszenia dekla 
facji ideowo-politycznej OZN. Akadeurę or 
ganizuje oddział OZN. w Czeladzi. Wstęp 
bezpłatny.

Akademia w dniu koronacji
PIUSA XII.

Dziś, jako w dniu koronacji J Swiąlobli ■ 
wośc' Papieża Piusa XII odprawiono zosta 
nie w kościele Wnieb. N. M. Panny w Sosnę 
wcu uroczyste nabożeństwo o g 12 80

Dziś też o g. 17.30 w sali domi: katolicki* 
go przy ul. Prez. Mościckiego 15, odbądź e 
się uroczysta akademia z udziałem prof. Sta 
wińskiego, który wygłosi przemówień e na 
temat „Pap estwo opoką kościoła i ludzko­
ści”, oraz chóru Ubezpieczalnt pod batutę
prof. Sollocha.

Akadem o organizuje zarząd akcj’ katoil 
ckłej parafii Wnieb. N. M. Panny w So* 
nowcu. •  * *

Z racji koronacji Papieża Piusa X. od 
prawione zostań e dziś o g. 10 rano w kości* 
le parafialnym w Będzinie uroczyste nabożeó 
stwo przy udziale przedstawicieli miejsca 
wycń władz, państwowych, samorządowych, 
szkolnych i organizacyj.

Kenkurenci fab. „Solvaf
SKAZANI NA ARESZT I ORZYMMv

W Częstochowie toczył się  cieftawy 
proces przeciw  w łaścicielom  w ytw órni 
, Sooapol’’ w C zęslochow io h'zyji fcligeł 
m auow i i  M oszkowi G ottnajerowi, którzy 
u m vśln ie w kraczali bezprawnie w za tum  
w yłączności fabryki wyrobów ona 
nueznych ,.Solvay et Co‘ w B rukseli i 
P olsce przez wprowadzenie w obieg ir o  
szku do prania zaopatrzonego w laki 
sam  znak tow arow y, m otyw  rysunko*»
5 graficzne do sludzenia podobne do zn t  
mów zagranicznych fabryki.

Oskarżeni czyn ili to oczyw iście w celu  
przyciągn ięcia  k lienteli i ułatw:onia só 
bie konkurencji przyczem  proszek ich z* 
w iorał jedynie drobną część sody amon * 
k alnej a pozatem bezw artościow ą soi 
kuchenną i glauberską.

Oskarżeni zostali skazani po 3 misu 
aresztu  każdy i 8 tys, zł. grzyw ny, a 
nadto sąd przysądził powództwo cywiV.ń 
cd obydwu w spólników  w  sum ie 5 ly» 
złotych.

Pogrom radiopajęczarzy
w  Z a g ł ę b i u  D ą b r o w s K i m

W ładze adm im stracyjue na terzuie 
Zagłębia D ąbrow skiego p rzystąp iły  d> 
energicznego tęp ien ia tak zw. radiopaję  
czarstwem .
** W sam ym  Sosnow cu od kilku dni kil 
kadziesąt osób dziennie otrzymuje mandn 
ty karne, przy czym do ukaranych 
opróea nałożonej grzywny pobiera

op łaty  abonauieutoue w podwójnej w ysa  
kości za te miesiące, w których opiaty 
nie wniesiono.

Należy zaznaczyć, że do radiopaję^za 
tzy  zaliczani są także i c i pnsadaczo od 
biorników, którzy za legają  z opłatą u U  
nam entow ą za przeoiąg trzech m iesięcy
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awiercie idzie ku lepszej przyszłości
Wszyscy zawiereianie wiedzą dziś o 

tym, że czasy prosperity i rozdętych bud 
iemw miejskich minęły dla Zawiercia 
bezpowrotnie. Po paru  latach klęski bez 
robocia nauczono się w Zawierciu dosto­
sowywać wydatki do dochodów.

W yraz ten dal prezydtent m iasta p. 
Czesław Kowalski, na odbytym w dniu >J 
'lin. plenarnym  posiedzeniu Bady Miej­
skiej, której porządek dzienny obejmował 
między innymi uchwalenie prelim inarza 
łuużetowego na rok 1939-40.

W mysi panujących powszechnie zwy 
tzujów prezydent m iasta przedkładając 
radzie miejskie do uchwalenia prelim i­
narz budżetowy, wygłosił expose, z które 
go przebijała troska o dobro i rozwój 
taiasta, powierzonego jego pieczy.

Pr: cdióżony radzie prelim inarz budże­
towy na rok 1939-48 w wydatkach zv y- 
•zajnych przewiduje sumę zł. s# 1.499, nad 
zwyczajnych zl. <83.768, razem 1.415.267 — 
Dochody zwyczajne wynos ą sumę zł. 
561). 166, nadzwyczajne 783.534, co razem 
(tanowi sumę iączną 1.349.934 zł.

Z sumowania powyższych danych wy 
sika, ze prelim inarz nie został < rów nowa 
Jony, gdyż zamyka się niedoborem 65,333 
*Ł, co stanowi 9 procent w stosunku do 
Ogólnej sumy budżetu.

Ja k  wynika z przemówienia prezyden­
ta  na pokrycie tego niedoboru zarząd 
miejski zaprę]iminowal w dzia’c III do. 
chodów zapomogę z Komunalnego Fun­
duszu Pożyczkowo - Zapomogowego w 
Pol skini Banku Komunalnym w kwocie 
mającej zrównoważyć niedobór.

uchw alając budżet, zarząd miejski wy 
jzerpał wszystkie możliwe i stojące mu 
do dyspozycji źródła dochodu, u,, zg.ęd- 
Uiająe zamożność poszczególnych warstw 
.p-huuików, mimo że "wszelkiego rodzaju 
wydatki dostosowane zostały do najistoi 
mejszych potrzeb miasta, to jednakże 
stwierdzić na sży, ż- rie  odzwierciaiłiają- 
Mu tycli wszystkich potrzeb, .jakich w y -  
m aga miasto o sito 32.000 mieszkańców.

A życiowej konieczności z przykrością 
pom.męie zostały w budżecie lak ważne 
sprawy jak: budowa szkół, budowa gma- 
shu dla pomieszczenia szpitala, przytuł­
ku dla storeów, a wreszcie tak upragnio­
nego i potrzebnego tu  ratusza.

Tego rodzaju inwestycje pochłonęły 
by bowiem duże wydatki, na które mia 
sto nie tylko w tym  roku budżetowym, 
ule i w najbliższych pozwolić sobie nie 
może. Budżet zwyczajny nie wytrzymał­
by takich wydatków, zaś nadzwyczajny 
obejmuje konieczniejsze inwestycje, zwią 
zane z zatrudnieniem większej grupy bez 
robotnych.

Skonstruowany nadzwyczaj oszczędnie 
budżet zwyczajny poza normalnymi wy­
datkam i na adm inistracje przewiduje mię 
dzy innym i: g-nntowniejszy remont bu­
dynków miejskich, spłatę długów w wy­
sokości vknlo it) IWO złotych 1obecnie za­

dłużenie m iasta wynosi S27.471 a łj, na re 
inout ulic U.7łiu, W dziale oswia.y po raz 
pierwszy pr.tówiuziany został kredyt w 
wysokości 2.2VV zł. na zorganizowanie 
szkoły dla muramie zaniedbanym  oraz 
na otworzenie klasy dla niedorhzwiuię- 
tych umysłowo. W ydatki na opiekę spo­
łeczną pochłonąć m ają w tym  roku bud­
żetowym 91.008 a otych.

Pozostało działy uwzględniają również 
cały szereg bieżących potrzeb miasta.

Budżet nadzwyczajny poza w ydatka­
mi na kapitalne remonty szkói, pi ze wi­
duje dalsze kontynuowanie robót juz n ?  
poczętych oraz robot nowoprojektowa­

n y  budowanie odcinka kolejowego Zawiei 
wie — Siewierz — Tarnowskie (jery, uru- 
— i duryki  iluiczyńskiego, wybu­
dowanie wiaduktu kolejowego obok ła h rv 
ki TAZ. oraz zrealizowanie wiciu innych 
potrzeb.

Dziś z przyjemnością podkreślili nale­
ży. mówi p. Pleban, że dzięki współpra­
cy z zarządem miejskim inżyniera posła 
Sowińskiego, pierwsze wielkie trzy dzie­
ła wspomnianego program u zostały z re­
alizowano.

liastępnie przeszedł mówca na omawia 
nia będącego przedmiotem obrad p re li­
minarza budżetowego. Jako  członek ko-

„T R Z Y  S E R C A ”
wg. powieści Dołęg.-Mostowicza

w k E * 6 i e «

nych, a mianowicie: dalsza budowa kann 
lizacji pochłonie 244/170 zl.. dalsza roz,- 
budowA zakładu elektrycznego óO.dwl zł., 
budowa i przebudowa ulie 147.CiKi zl., bu­
dowa szkoły powszechnej C7.4CU oraz dal­
sza regulacja W arty  25(1.000 zloiych.

Oczywiście, że rozpoczęcie i prowadza 
nic tych robót uzależniona jest od uzy­
skania przez miasto odpowiednich do a- 
eji z Funduszu Pracy.

Po wysłuchaniu przemówienia prezy­
denta m iasta i scharakteryzowaniu przez 
niego prelim inarza budżetowego, rana 
przystąpiła do dyskusji szczegółowej pad 
przedłożonym jej budżetem, który ref ero 
wało kilku radnych.

Przed głosowaniem nad całością budic 
tu  rozpoczęła się generalna dyskusja, w 
której z ram ienia klubu radzieckiego go­
spodarczej odbudowy m iasta dłuższe prze 
mówienie nośwlecone gospodarce m iej­
skiej wygłosił radny p. Maciej Pleban, 
harakteryzująo po krótce całokształt go 

spodarki w ostatnim okresie pięcioletnim 
P. Pleban, rozpoczynając swe przemó­

wienie stwierdził, że klub radziecki go­
spodarczej odbudowy miasto wszedł do 
rady z listy  tej samej nazwy, która w 
program ie swym miato dokonać gospo­
darczej odbudowy m iasta, starając się o

misji finansowo - budżetowej stwierdził 
on, ze prelim inarz budżetowy opracowa­
ni" został w głębokiej trosce o dobro mia 
sta, pozw aająecj zarządowi miejsiiiemu 
na kontynuowanie planowej i racjonal­
nej gospodarki miejskiej, która przez o- 
beeny zarząd m iejski z prezydentem Ko­
walskim na czele, prowadzona jest nad­
zwyczaj oszczędnie. Prelim inarz buożeto 
wy, za którym  klub gospodarczej ou tu  do 
wy m iasta glosować, będzie bez żadnych 
zastrzeżeń, opracowany został bardzo o- 
szezędme. W dochodach uwzględniono 
możliwości płatnicze mieszkańców miasta 
Bezpośrednie obciążenia płatników przez 
zarząd miejski są prawie znikome, g łyż  
większość dochodów stanowią dodatki do 
różnych podatków państwowych. W  roz­
chodach uwzględnia budżet tylko n a jis .łt  
niejsze potrzeby, albowiem m c stać chce 
me miasto na rozrzucanie pieniędzy gar­
ściami.

Mimo, że na zdrowie publiczno łącz­
nie z opieką społeczną prelim inuje się 
zł, 216.791, to jednak stwierdza p. Pleban 
że jest to wydatek nie wystarczający na 
potrzeby nędzy zawierciańskiej, Kiórij 
na imię ..bezrobocie', a której klub go ­
spodarczej odbudowy m iasta stara ł się 
przez cały czas przychodzić z pomocą w

\
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formie trwałej, a mianowicie przez za­
trudnienie bezrobotnymi przy miejskich 
robotach pubucznycn, prowauzonytn co 
roku przez miasLo przeważnie z doidoji 
Funduszu Kracy, hi a podkrebieme zasiu 
guje tu seisły kontakt posła mż. feowiń- 
skiego z zarządem miejskim, kterego 
współpraca wydawała w ciągu 5-ietnicgo 
okresu piękne rezultaty.

Budowa kolei, urucnomieme fabryki 
Hulezy ńskiego, budowa wiaduktu, poi jp 
szenie się sytuacji w zakładach przemy, 
slowych TAZ., wyjazdy bezrobotnych na 
roboty poza miejscowe, coroczne miejseo 
we roboty inwestycyjne — to w dużej 
mierze zasługa iuż, posła Sowiński-go 
który obecnio po raz trzeci jest pi słein 
ziemi zaiviercianskiej.

Klub gospodarczy według slow mówcy 
szukał zawsze współpracy z pozostałymi 
kiubami radzieckimi, by przy harmonij. 
nej zgodzie wspólnie z zarządem miej. 
skim prowadzić ciężką orkę niwy sam o 
rządową - gospodarczej, której pion po 
winien być zawsze pożyteczny dla mia­
sta i jego mieszkańców.

Jednym z najbardziej rentownych 
przedsiębiorstw miejskich jest Zakład lik 
lektryczny. który przynosi miastu dość 
poważne dochody.

Drugie z kolei przedsiębiorstwo, a mia 
nowicis Iłzeźnia miejska je st obecnie w 
dzierżawie, lecz w najbliższym cza u® 
przejdzie ona pod wyłączny zarząd mia- 
sta. Reasumując swoje przemówienie p. 
Pleban stwierdził, że dotychczasowa go 
spodarka m iasta, prowadzona przez obeo 
ny Zarząd miejski ni© pozostawiała nit 
do zyeze»:a, to też klub gospodarczej od­
budowy miasta z całą świadomością od 
dają zarządowi miejskiemu budżet w re- 
ee, uchwalając go bez zastrzeżeń.

Po przemówieniu p. Plebana podda! 
prezydent cały budżet pod glosowanie — 
!6a przyjęciem głosował tylko klub gospo 
darezej odbudowy m iasta i radny Percyi 
natom iast klub PPS . i nieliczny, bo li­
czący 2 radnych klub Stronnictwa Naro 
dowego od głosowania się wstrzymały

Uchwalenie na czas budżetu pozwoli 
zarządowi miejskiemu na rozpoczęcie nor 
am uiej gospodarki m iejskiej w dniu 1-ga 
<wietnia br. JAN KANIA.

KAMEA
m  |  £  T

R A C JO N A LN EJ KOSM ETYKI
SOSNOWIEC, ul. 3-go Maja Nr. 7

Wszelkiego rodzaju zabiegi nowo 
cze.snej, racjonalnej kosmetyki.

Ceny przystępne Porady bezpłatne

A D A M  C Z E K A L E

(P r z e k l ę t a
srs M I Ł O S C

87)
Gmach Rzeczypospolitej walił się 

już w gruzy z niepokojącym trzaski un 
i hukiem, ale objawy zła, objawy anar 
eh ii, nierządu, przedajności, objawy 
targania postawu czerwonego sukna 
kraju przez możnowładców pragną- 
cycłi wykroić zeń płaszcze wielkoksią­
żęce dla siebie — widzieli tylko me- 
liczni. Większość była głucha i śleps 
na zagrażającą Rzeczypospolitej raw ę 
a najgłuszym na wołania patriolów 
był sam król JMośó

Wszystko się waliło, ale zamknięci 
w owym gmachu ruiną grożącym lu­
dzie — bawili się fi ucztowali, kochali 
się i zdradzali własny kraj, własne 
żony, własnych mężów. Polska stała 
już nie tylko nierządem gospodarczym 
i politycznym, ale nierządem w dod<nv 
hym znaczeniu tego wyrazu.

Zdawało się, iż magnaci polscy, a 
za nimi większość bezmyślnej hassy 
szlacheckiej, tknięci zostali jakimś 
obłędem, że wszelkie dotychczasowe 
wartości odwróciły się nagle do góry 
nogami, cnota stała się łiczmanem bez 
wartości, a wszelka zdrada, nawet naj 
jawnieisza i najpodtoisza — en >tą

Balowano, ucztowano, kochano się, 
zdradzano i tańczono na trupie Polski 
z jakąś tragiczną bezmyślnością i czel­
nością. A wśród tych rzesz tańczących 
i balujących szedł król, ów primus 
inter pares — pierwszy wśród rów­
nych, na czele z panią Jadwigą Stru- 
tyńska i dziesiątkami innych metres, 
których mu nigdy nie zbrakło, boć na­
wet wielcy panowie podsuwali najj ni­
niejszemu panu własne żony i własne 
córki by tym łatwiej i lepiej mogli 
kupczyć ojczyzną i grabić dobro pu 
bliezne.

Ale zaciągnijmy zasłonę na tę epo­
kę i pozwólmy historykowi rozpamię­
tywać ją w spokoju i ciszy, a my naj­
mijmy się dalszym wątkiem naszego 
opowiadania na tle tej rozpasanej i 
haniebnej epoki.

Uwolniona pd widma pierwszego 
męża. rzuciła sie madame Hedwige w 
wir balów i uczt. jednemu tvlko ’ ie- 
odmiennie wierną pozostając, a to 
swojemu przywiązaniu do Stanisława 
Augusta.

Gdv rozeszły sie pogłoski o matą 
cvm nastanió małżeństwie m orgri e  
tycznym króla z pania Grabowską.

przybiegła zaraz do niego ze łzami i 
błaganiem:

— Królu mój!... Więc mnie chcesz 
porzucić? Więc znudziła cię już moja 
miłość, tyle ci wierna?

Zdumiony król spojrzał na kochan­
kę, nic nie pojmując, o co jej chodzi.

— Porzucić... znudzić? C6ż tą zna­
czy? — zapytał poważnie

—- Nie próbuj mnie zwodzić, nie 
próbuj wykręcać się nieprawdą... A 
przecież to już - ,wnie mówi się na 
dworze o twoim bliskim małżeństwie..

— O moim małżeństwie? Hedwige, 
cóż ci znowu do rdeVuej główki przy­
szła. za myśl dziwna?

— Więc... wito to nieprawda?
— Ani prawda, ani nieprawda, ale 

po prostu plotka z palca wyssana.
,T n Jw i f/a n 4 /U f. 11.1.4 ■, ■' 111' * fi 1 ivl 1117"

nie dowierzała królowd.Coś w tym jed 
nak bto tnusieło. ink'S tvlko choćby 
cień nrawdv. Po chwili, oblawszy sw e­
go królewskiego kochanka, zaczęła 
szeptać mu czułe do ucha:

— Stasiu.. czv domyślasz się no­
winy? . Radosnei nowiuv?

— Nowiny? Nie. nie domyślam się 
— powiedz mi ia witee abym i ja się 
ntos-7-t/ł skoro iest taka dobra

Madame zaczęła szentać mu do 
neha tak cicho owa. nowipe, że tyłko 
m jedan mtol to słyszeć

— T cóż fy na to, tatusiu? . Czv n*e 
cieszysz sie swym przyszłym dziedzi­
com?

— Hm., tak., owszem., ciosze s>o 
bardzo sie  c i“sze... —  odrzekł kroi 
m»v»nn zaambnrasowanv ..nowiną**- 
którą sadzać po jego minie, nite mu­

siał być nadzwyczajnie zachwycony.
— Stasiu... królu mój — przecież to 

nasze, nasze wspólne dziecię, owoc na­
szej wielkiej i tak szczerej, tak głębo­
kiej, tak długiej i wiernej miłości...

— Hm... no tak...
— Ozyż pozwoliłbyś, aby ono miało 

zejść na zwykłego szlachetkę, na jakie­
goś hetkę-pątelkę, na jakiegoś hreczko- 
sieja, mopanka. na jakiegoś waćpana, 
którego byle łyk szlachecki rnógłny 
poufale klepać po, ramieniu?... Ono, 
dziecię krwi królewskiej?.. Pomyśl, 
Stasia, czy to nie straszne?

—lim .. no tak... ale tak źle pif 
może być... pomyślimy, pomyślimy 
nad tym...

;— Pomyślisz? Kiedy? Czemu dd* 
siaj nie chcesz już pomyśleć?

— No,, przecież nie wiemy jeszcze, 
jakiej płci bodzie to dziecię, bo od tego 
uzależnione jest nasze postanowienie ..

— Nie. nie, tv się możesz ożenić, 
Familia może eie ożenić, zapomnisz, 
możesz zapomnieć...

— Ależ zapewniam cię, carissirna 
mia, iż o małżeństwie m im w ogóle 
mowy być nie może.

— Mowy... być nie może?
— Na pewno. Czyż cię t) dziwi?
— Wiec., więc i ze mną nie ożenił­

byś s:ę! Nite ożeniłbyś się, eh«'ciaż za­
pewniałeś mnie zawsze o swojej głębo­
kiej i szczerej milKc ?

— TTedwige. cóż ci toż na myśl zno­
wu przychód^' — ""wołał zgorszany 
król

d, c. n.
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PROGRAM OGÓLNOPOLSKI

K iedzie.a, 12 m arca.
7.15 P ieśń  „Awe M aria’* 7.20 K oncert 

po ran n y  8.00 Dziennik poranny 8.15 Au 
•iycja d la  wsi 8.40 P rzerw a 8 45 K oro­
n a c ja  O jca Świętego P iu sa  X II. T ransm . 
z B azyliki św. P io tra  w Rzymie 13.00 V, y 
ją tk i z P ism  Józefa P iłsudskiego 18 05 
Przeg ląd  k u .tn ra ln y  13.15 M uzyka obiadu 
wa 14.40 W szystkiego po trochu 15.00 Au 
dycja d la wsi 10."0 R ecital fortepianow y 
17.00 «Złote guziki* — Nowela 17.20 Pod 
wieczorek przy m ikrofonie 19.15 Przerw a 
19.20 św ia tła  W iecznego M iasta — repor 
taż 19.30 P ły ty  20.15 A udycje u .form aeyj 
ue 21.20 K alejdoskop 21.50 R adio dla 
w szystkich 22.20 K alejdoskop (d. c.) 2a.(P J 
O sta tn ie  wiadomości dziennika w ie r/o r- | 
nego K om unikat m eteorologiczny 23,05 
wiadomości % Polski w języku angiel 
skim.

N r. Km. 23, 812. 334, 357/89.

OBWIESZCZENIE
K om ornik  'ą d u  Grodzkiego w P ę d z i- , 

n ie  U  rew iru , n a  zasadzie a r t. 602 X. P  
ę . ogłasza:

że w dniu  14 m arca  1339 r. o godz. 10 
rano  w m ieszkaniu przy ul. Sączewsaie- 
go 13 odbędzie się w II-g im  te .m . spizc- 
daz z licy tac ji kredensu, pom ocnika do 
fcredonsu, sorw.antki, stołu, krzeseł, szafy 
u a  ubz-anie, b iu rka , szafy - bibLioteki. o- 
cenionych na 1150 zł., na pokrycie na’' 4- 
uości G itli Skoczylas, 

że w dn iu  21 m arca 1939 r. o godz. 19.29 
n  Będzinie, p rzy  ul. K o łłą ta ja  17 w m ie­
szkaniu , i sk lepie odbędzie się sprzedaż A 
’iey tac ji w T-szym term . różnych m ateria 
łów w ełnianych, barchanow ych, f lanelo- 
yyeh, koców, firanek , kołder, ręczniku 
dywaDików, chodników i t. p. oraz uin‘ " 
iłow an iu  mieszkaniowego, ocenionego na 
łączną sunie 70S zŁ 44 gr. na pokrycie na 
teżnosci A rona Goldberga, 

że w dniu 21 m arca  1939 r. o godz. 13.10 
w ga rażu  w Będzinie przy  ul. Ukizei •;!), 
odbędzie się w I-szym  term . sprzeoaż z 
pub iczuej licy tac ji sam ochodu ciężarowe 
go, m arki Polski F ia t. oceniousgo na 
2000 złotych, na pokrycie należności A- 
b ram a Luidora, '

ze w dniu *23 m arca 1939 r. o godz. 10 
rano  w m ieszkania przy  u l. Sączewskio- 
go 29, odbędzie rsię sprzedaż .z lies moji 
w I-szym  term . odbiornika radiów  -■go,; 
szafy na ubran ie , lu s tra , stołu, krzeseł i 
m aszyn kuśnierskich . Ocenionych na su­
m ę 670 zł., na pokrycie należności Chai- 
nia Stoi-ozuma.

W yżci w ym ienione ruchomości i lewa 
ry  o g l ą d a ć  można w dniu licy tac ji w 
m iejscu sprzedaży w czasie wyżej ozna­
czonym.

Będzin, dn ia  11 m arca 1939 r.
K om ornik A. KRA L/BI.

Str. 7

KURS HANDLOWY
W DĄBROWIE GÓRNICZEJ.

Dyrekcja Gimnazjum Kupieckiego w Dą 
browie Górniczej w porozumieniu ze Stówa 
rzyszeniem Kupców Polskich otwiera dnia 
22 marca br. „Ośmiotygodn owy Kurs Ih.n 
dlowy“ pod hasłem „Organizacja Zakupu i 
Sprzedaży w Sklepie Detalicznym". Wykłu 
dy odbywać się będą 3 razy tygodniowo od 
godz. lft-ej w lokalu Gimnazjum Kupieck e 
go w Dąbrowie Górniczej, Kr. Jadwigi l t .  r.e 
lem umożliwienia jak najszerszym warrtwom 
kup eckira zapoznania się z nowymi meto­
dami prowadzenia przedsiębior -  opla
ta będzie wynosić zaledwie zt. za ta*y 
kurs. Bliższych informacji udziela i p r.y j 
mu je zapisy sekretariat Gimnazjum Kupie 
ckiego codziennie od godz. 9 do 13 i od 
18 do 17.

r.EUNATOM
A RTS3 E T V Z M  S P O O A G U A
sq  p la g a  ludzkośclTablelki Togal 
stosow ane w  łych c ie rp ien iach  w  
daw k ach  po 2  "3 la b le te .i  3 ra z y  
dziennie uśm ierzają fcóle i przyno* 
sza ulge. Do nabycia -> ap tek ach .

gg MW - ■
i l l  I I  1

- 51 t  m M  JfcB

G G t O S Z E N i E
ZARZĄD MIEJSKI W SOSNOWCU

niniejszym  og .ssza p rze ta rg  na  budowę 
ulic: P iłsudsk iego , Dębowej, R ynku w 
Modrzę jo wie, Ks. Skorupki, Słowackiego, 
NV.yej, Ś ląskiej, Ja s trzęb ie j, Składow ej, 
D olnej i C m eaiarnej ua  w arunkach  n a ­
stępujących: .

1) W ysokość w adium  określona w pod
i kładce* przetargow ej d la  każdej bodowy, ż 
oddzielniGi v L.nrvqr -..i t '*" marrtr

2) O ferty  należy składać do dnia  27 
m arca 1939 r. godz. 12 włącznie w zapie­
czętow anych podwójnych kopertach w 
gm achu Zarządu M iejskiego (pokój N 82 
I  piętro). O tw arcie ofert, nastąp i dn ia  28 
m arca br. o godzinie 10 rano.

3) W arunki p rze targu  i ś 'epy  koszto­
rys oraz wszelkie inform acje oferenci mu 
gą otrzyma*4 w R atuszu  —- W ydział Bu­
downictwa — pokój N, 47 w godzinach 
urzędowych.

K i n o  , . P ! A L T O “ . W a r s z a w s k a  18
Największa rewelacja kinem atograf i 

Film który poruszył sercem i Rumieniem świata pod tyt.:

K R Z Y K  U L I C Y
Cierniowa droga kobiety, którą los poniży ł i wiódł do wielk ej miłości.
W  roi. gł.: Najpiękniejsza kobieta F rancji VIVIANE ROMANCE

Pocz. I seansu o 5.30.

r
ł

łCIMO „ZAOŁĘ 4*6” ’
Dwie w ielkje gw iazdyDziś nieodwołalnie ostatni dzień!

/*  E r r o l  F l y n n ,  B a l t o  D a v i s  we w spaniałym  film iet . . .  i
f WALKA 0  SZCZĘŚCIE f
CI w /» frap lUjCi*; powieści Myrpna ’ i-jniga y

A ’oczątek o godz. 17 JO w niedzielo 11)30 A
J fe * , - 955* - #

K I * » Q  . . P t t T R I A ‘‘
DZIŚ OSIA I NI DZIKN' REWELACYJNY FILM

Dramatyczna akcja m iłisna w p lą tn a  w najaktualniejsze wydarzenia światowe.

G I B R A L T A R
w ro.. gi y  y i a n  R o m a n s e

a __ „  „  (bohater filmu „Więzienie bez kr it )
R O ^ G T  D U C t l S S n e  w roli Oficera angielskiego.

U OGŁOSZENIE

ZARZĄD SPÓ ŁK I A K C Y JN E J TOW ARZYSTW A MWACZOWSKILH 
ODLEWNI STALI I ZAKŁADÓW  MECHANICZNYCH ..BRACIA

B A U E R E R IZ ’’
podaje do wiadomości P . P . Akcjonariuszów . że w dniu 22 m arca 19.19 roku o 
godz. 11 przed południem  * biurze rzeczouej Spółki w W arszaw ie, ul. M azi 
w iecka 16, odbędzie się

Kadzwyczajns Walne Z g r o m a d z eń  Afcjonarjuszów
wspomnianej Spółki

Porządek dzienny Zgrom adzenia obejm uje następujące spraw y:
t) Um orzenie znajdujących s.ą w posiadaniu  Spółki 40 akcyj własnych 

po zł. 500, nom inalnej w arto-ci każda i obniżenie kap ita łu  akcyjnego 
Spółki o zł- 20000. W związku z powyższym zm iana 4 s ta tu tu  Spół­
ki, k tóry  o trzym uje brzm e n e  następujące: „K ap ita ł akcy jny  Spółki
wynosi 1.580.000 zł. i podzielony jest na  3.860 akcyj po 500 z ł . '— każda. 
Akcje śą na okaziciela’

2) U pow ażnienie. Z arządu do n a ly c ia  nieruchom ości.
A kcjonariusze życzący so tie  w J ą ć  udział w N adzw yczajnym  Ws cym  

Zgrom adzeniu zechcą przedstaw ić s w o j e  akcje lub odnośne świadectwa depo­
zytowe, względnie zestawowe w biur/.e Zarządu Spolki najpóźniej na  7 um  
przed term inem  Nadzwyczajnego W aluego Zgrom adzenia,

Przechować!

TELEFON
Keżde Twe życzenie

ZAKŁAD RZEŹBIARSKO - K r  M IEN IA K SK I I B ET0N IA R 8K 1

W & - j C Ś & * 9
UfilCA D ZIEW ICZA Nr. 12 przystanek tram w ajow y

* d 'cny
waP1Zbetonowe1 terrazzo7’parapety okienne, blaty stołowe i waze.bie roboty W za­

kres rzeźbiarsko - kam ieniarsk i i betouiarski wchodzące.
W ykonanie solidne i term inow e. W arunki dogodue. Ceny przystępu*.

St'S S I SU B sAi nowoczesne, syp ia ln ie, kuchnie, sztuk, pojcoyńcze,
P U  &  S $  ' .ftp łóżka, szafy , sto ły  kredensy. W łasnego w yrobu

.i poleca. ]. WiELGUS (óawniei Antczak)
SOSNOW IEC, NOW OPOGOSSKA 17

Za gotówkę i nn ra ty . • Ceny konkurencyjn .

OKAZYJNA SPRZEDAŻi RESZTEK i BRAKOvV
najm odniejsze wolny i jedw abie, płotno na wagę.

SOSNOW IEC, M O D R ZEJO M SK A  23. W P ODWÓRZU.

C H RZEŚCIJA Ń SK I SKŁAD Tfl-E-B L-l poleca na dogodnych w arun 
kdeh eyi ial nie, jadaln ie, gabinety , a u th n ń , craz m eble pojedyncze, 
otom any kózclki tapczany. W ykonanie solidne i term inowe.

F O M C Z r M ,  S o s n o f t f ^ e c
Sklepy w łasną: Nowopogonska IS, 55.

UW AGA! P rzy  ul. 1-go M aja w Sosnowcu żadnej filii n je  posiadam .

63056

¥  I  n r i T I  i iU  higieniczne autom atycznie o tw ieran e , otom any nowoczesne 
l A r b t A ^ Y  kozetki, fotele, m aterace, s ia tk i  do łóżek oraz wszelkiego 

rodzaju przeróbki. .
,  < c n i  a -  w łasnego w yrobu, sypialn ie, gabinety, stołowe, kuchnio 
M E t S L E  oraz sztuki pojedyńcz^. ojćffifi. , zamówienia

S 9 0 i & C € B
SOSNOW IEC, ORŁA 15 (obok p rzysU uk  u
Ceuy koukurencyjne. Za gotówkę i u u ra .n . P

miejsce,

Każde okulary  bodajby najtańsze w zw ykłej niklowej opraw ie muszą

i głębokość nanosnika. wielkość szkie. handlarza
To są fachowo dobrane okulary- "  A

O kulary  ściśle w ykonane, w edług recep t P. P. D-ów Okulistów

«QKULARIUM»
w Sosnowcu .61248

vis a vis dworca
W ydaje się bezpłatnie o k u la ry  dla członków Ubezpieczał ni Społecznej

i pracowników D yrekcji P. K. P. _ _ _ _ _ _ _ _
ik i łC E & ł R  z własnego w yrobu, sypialnie, jadalnie, g a b i n e t y ,  buchnie, biurko
K f i c B L C  pojedyńćze. Za gotówkę i  na ra ty , z bezpłatną dostawą

poleca

H .  T O P O L S K I
SOSNOW IEC. UL. NOW OPOGONSKA (OBOK KI NA MOMUS1.

r t u w A / r r n v  w s z e l k i e g o  r o d z a j u  oraz c z i /ś c t
k U W C K i  ROW EROW E, wyżym aczki i wszeikte
w yroby stalowe w wie’kim \yyborze, n a jk o rzy stn ie j rnoznB 

nabyć w firmie

O .  B U B K B E W B C Z
SOSNOW IEC, M ODRZEJOM SKA 2A_______________

0  „ ^  .EXPRESIE ZAGŁĘBIA”

0 i 0 S Z 6 1113 da5lł nie?awodny »tutek.
S  Ogłoizenia przyjmuj* »dmnii»tr»ej*

61497
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DROBNE OGŁOSZENIA
NAUKA I WYCHOWANIE

[WYUCZAM kroju, szycia i modelowania 
najnowszą metodą po cenach zniżonych. 
O plata ratam i. Kasprowiczowa, Myślowi 
oo, Przemszy 1.___
KONCESJONOWANE kursy kroju, szy­
cia, modelowania, bieliżniarstwa N atalii 
Stypułkowskiej, Sosnowiec, Piłsude-k*ego 
JM, telefon 62498 przyjm ują zapisy. W pro 
gram ie krój zasadniczy, an g ie lk i, p ary ­
ski. Świadectwa prawne. Przyjezdnym  
zniżki.

PO SA D Y  I PR A CE

liiCiU'V\ a  pracownica potrzebna. Życiu 
rys z waruiiKami. Ulerty Jutjires Łagłę- 
bia Będzin cUa .Praca'.
JTitASOW AtZivA zdolna potrzebna. W)a 
uomoac j ją nrowa uroi. Jadwigi róg Na-
ru towic-za „B ratn iak . ____
MŁODY szofer z prawem jazdy poszuku 
jp posady. Wiadomość w administracji, 
WSZYSCY czekają na lepszo czasy! A 
pan może już zarabiać! ..Nowości 
P rak tyczno”, W arszawa Złota J 7 
POTRZEBNY chłopiec na praktyką 
rzeźniczo - wędliniarską Sosnowiec, Pu-
s ta  6.________  ,___________ _______
POWAŻNA insty tucja  przyjm ie 8 rap ie  
4.0 współpracy w zawodzie kupieckim, 
tylko energiczne i wymowne ponad 25 
hit mogą się zgłosić w pomedziałea od 
godz. Pi—14-ej ,Sosnowiec, Mila 7 m. 6 
POSZUKIW ANI wszędzie dzielni dom o- 
krążcy Panie — Panowie artykuły  maso­
we. Będzin, Pk ry tka, pocztowa 166. 
MŁODA in 'b ligeutna ziemianka zajmie 
się gospodarstwem u kulturalnego pana.' 
O ferty do „Espresu Zagłębia/’ pod „Zie­
m ianka”
„KRESOWA WYTWÓRNIA KÓŁ CIIN 
TYCIU'. Odda przedstawicielstwo swych 
wyrobów firmom i osobom na ' terenie 
m iast Zagłębia i Górnego śląska Kola 
te są nowością, — obwody kół wykonane 
są z jednego kaw ałka drzewa jesronowo 
go, b mocnie i trw ale, różnych typów 
i wymiarów. O bliższe szczegóły reffek- 
tanci zgłoszą pod adresem Fr. Guzik
Grodno Krasińskiego 12.____________ ___
POSIADAM praktykę m asarską i coskol 
wiek gotówki. Poszukuję eamodzie-nej 
pracy od zaraz w rzeznictwie, e u k ia n i 
lub innej branży. Oferty do Expresu dla
R. M. .  .
U f'ZE NIC A — uczeń potrzebny na prak 
tykę, fotograf Godyeki Sosnowiec, O rla 28 
ŚTÓLARZA meb owego i ucznia p rzy j­
mie pracownia stolarska Sosnowiec, P r ’z.
'Mościckiego 15________/_______  ■
POTRZEBA zaraz dwuch czeladników 
stolarskich na roboty fornierowane. So­
snowiec Pawia 11, Trepk a . ______
PANIENKA zdolna z Będzina poszuku­
je  pracy w sklopie. Oferty Expres. Bę-
dzin — ..Zdolna’. _______________________
POTRZEBNA tylko rutynow ana sklepo 
wu wędliniarska. — Sosnowiec. Orla 18 
Marbs. Zgłoszenia 13 m arca w godz. 18—2o 
u r z ę d n i k  energiczny inteligentny ucz 
ciwy potrzebny. Z"1oszen>a z podaniem 
życiorysu i referencji do Expresu Zagłę­
biu ned .Urzędnik’.______________
]>i>rA\’j p p  ne^ennice do szycia. W ialo-
m ośó n  a d m in is tra c ji .    _____
P A V v y  pn bnm1’ónice, na nraktykę o- 
raz cbfonca do Tvnsvrb'V nrzy.imiemy. W" a 
d«mn.śr w adm inistracji.

„ c O s t e 11

Akcja, tempo, emocja, napięcie!
Na podbój serc i świata 

CLARK GABLE, MYRNA LOY, 
WALTER PIOGEON

Dwaj rywale
Początek 1 seansu o g. 17.80 

w niedzielę o godz. 15.30.

LOKALE

POKOJ umeblowany z wszelkimi wygo­
dami natychm iast oddam* Jaena 12, Aj-
zen borg.  _________ _____________
POKOJ przy rodzinie do wynajęcia p«-
niom. Dek er ta 24 m. 10. ___ _______
POKÓJ z kuchnią do wynajęciu zaraz. 
Wiadomość Sosnowiec, ul. Będzińska 19. 
POKÓJ umeblowany z wszelkimi wygo­
dami natychm iast oddam Jasn a  12 Ajzen
berg. ________________ _______ ________
DO wynajęcia słoneczny pokój umeblo­
wany z wygodami. Wiadomość: telefon
61012.__________________________
SKLEPY oraz pokój na parterze do wy- 
najęcia. Sosnowiec, 3-go M aja 31, _
POKÓJ oddzielny umeblowany lub nie 
do wynajęcia. Sosnowiec, Szewska 10. 
POKÓJ umeblowany lub nie i, oddziel­
nym wejściem, skanalizowany wynajmę. 
Wiadomość w portierni SchSną, I-go Ma­
ja  25.

chwilę można już prasować.

Ciy może być
coś prostszego 7 

Jeden ruch ręki, by włączyć prąd; 
coś czystszego 7

Zagrzany elektrycznie lśniący sprzęt: praea w powietnm nleekałonym spa­
linami, nleubrudzone ręce, świeża ńe lizną.

coś wygodniejszego!
Prasowanie w dowolnym pokoju, o do wolnej porze: zawsze świeży wygląd 
sukni, krawata, kołnierzyka,
Szczyt prostoty

c l y s t o ś c i
w y g o d y

ł o

żelazko elektryczne
ELEKTROWNIA OKRĘGOWA 

w ZAGŁĘBIU DĄBROWSKIM 8. A.

WAPNO

.
v v i e z r o c z e ,

relilamouic dołtin
I: dj.- f iilLiillill' ijJiiljJ ‘Alliłillli/t RUltjil Łł-.*

'A
Sosnowiec, Moniuszki \Z b-

K U PN O  I SPRZKDA&

NAWOŹ ogrodowy do zasilania wszelkich 
roślin oraz specjalna mieszanka i płyn 
azotowy .do kwiatów doniczkowych i g ru’1 
towycij. jŚosnowiec, S tara TO.

M E B L E
sypialnie, jadalnie, gabinety, kuchnie, 
szafy pojedyncze, biurka, stoły rozsuwane 
łóżka za gotówkę i na ra ty  oraz przyj­
muje wszelkie zamówienia wchodzące w 
zakres stolarstwa. Sosnowiec, MOŚCIC- 
KIEGO 12, M A J .  _______.

N A  S I  O N A
pierwszorzędnej siły kiełkowania, p rep a ­
ra ty  chemiczne, kw iaty cięte i doniczko­
we.

KWIACIARNIA 
B. SERW EC’NSKI

Sosnowiec, 1-go Maja 6, telef,,62853. Ceny 
nisk ie .________________________________

M E B L E
na ra ty  gotowe i zamówienia sypialnie 
stołowe, gabinety, kombinowane szafy,
saloniki i kuchnie

o t o m ^ n v
nowoczesne tapczany fotele, kozetki ma 
tr.race siatki wszelkie przeróbki wykona 
me solidne gwarantowane

J. TOMCZYK
Sosnowiec, ul. 1-go Maja 14. Teł- 63-105 
Przyjm uje pożyczki i obligacje p a ń s t w o  
we. Firm a egzystuje od 1910 roku. Ceny 
niskie. Sklep główny Pieraekiego 1 róc 
Małachowskiego. Ostrzeżenie z firmą P  
Tomczyk. Nowopogońsba nie mam nic
wspólnego. __________
S p H /IflU M  rentowny warsztat rzeźniczo 
masarski oraz sklep uruchomiony w 
T’’1 zebini. Zgłoszenia Brzózka. Trzebinia 
245.

budowlane w bryłaoh I-go gatunku, tłu ­
ste o dużej wydajności. Wapienniki 
„Bryniea” Czeladź, telefon 62750

N A S I O N A
warzyw i kwiatów
K w i a t y

cięte i doniezkowe w wielkim wyborze 
Poleca Jacek Mesjasz. Sosnowicc-Pogoń 
Orla 26, tel. C2301. _________  ____

LINOLEUM
'Seraty. nhodnik, wycieraczki, szczotki, 
pędzle, meble koszj kowe, lorka polowe i 
art. gospodarstwa domowego poleca:
Lucjan StyslM ski
SOSNOWIEC. 9 M aja 33. tel. 81.700. Ceny 
uiskie.  _____ ________   ._____ _

Nasiona/
najiepsże se ekęyjue oraz uąwozj »zt,ocz­
ne, ra fia  Bp. poleca L. Goidbeig fcr-wie,
Sosnowiec, Modrzej ewska 14.____ _____
WAPNU w bryłach y- pieca Hoffmauow- 
skiego oraz wapno lasowano znane ze 
swej dobroci polecają Zakłady Wapien- 
ne Józef P alnsiński. Sosnowiec . £ rodu la 
ELEK IRO LU X  szwedzki w dobrym sta. 
nie sprzedam, tanio przepisuję na maszy 
nie. Aleja  Mireokiego 19/8. __
KOŃ - WAŁACH o ładnym  wyglądzie 
maści kasztanowatej, dobrze utrzym any 
si'ny , zdrowy, nadający się-do powozu 
do sprzedania w fabryce chemicznej 
„Ozichów* 8. A. Sosnowiec, Chemiczna 10 
SPRZEDAM lub zamienię dom nowy o 
5 ubikacjach z ogrodem nadający się na 
przedsiębiorstwa handlowe, fabryczne 
składy przy torze kolejowym towarowym 
w śródmieściu Sosnowca. — Oferty pod
„Sprzedam’ do adm inistracji. _______
SPRZEDAM piekarnię w pełnym ruchu 
w Trzebini przy stacji kolejowej. Żgło- 
szenia Brzózka, Trzebinia 245.
WÓZEK dziecinny ładny prawie nowy 
tanio sprzedam. Sosnowiec, Piłsudskie­
go 55, Źalińską.
CENTRUM Sosnowca sprzedam sklepik 
kolonia1 no - spożywczy. U targ  gotówko­
wy. Zgłoszenia: Sosnowiec P usta  38.

OKAZYJNIE
kozetki, tapczany, otomany, fotele, m a­
terace oraz wszelkie przeróbki solidnie i 
tanio poleca J- Malinowski, Sosnowiec, 
Dzika 4. _

N A SIO N A
Rafia, Karbolineum, Chemikalia.

R .  B A 1 C Z Y K
Będzin. K ołłątaja 1.

STOŁOWY i kasę ogniotrw ałą za zł. 700 
do sprzedania. Dęblińska 11. Dozorca
wskaże. ________________ _______
DOM murowany 10 ubikacji ogródek, 
sprzedam W alotek Strzemieszyce Dąbr°w
skiego 44 ______________________
SIATKI ogrodzeniowe z drutu ocyrko- 
waupgo i zwykłego, kompletne ogrodze­
nia poleca „Linodruf Sosnowirc, Lipowa
12. te l^ f i? .5 0 6 _ _____________ _
PLAC 1910 nr. kw. przy tram w aju S tary  
S o s n o w ic ę ,  sprzedam tanio. Wiadomość 
noda adm inistracja.

DOGI szczeniaki do sprzedaniu Dąb . v 
Górn. Zagórska 78, od 2—4 godz.
DOM nowy z restauracją  Zagłębię Zu.iÓO 
Dom z wygodami Pogoń 30.000. Dom no­
wy dla (emeryta) Dańdówka 5500, Płaca 
przy Rudnej 120 zł. pręt, przy Będziń­
skiej 120 zł., przy Sobieskiego 10.000 je ­
den plac. Domek ze sklepem Pogoń 7-000 
Dom nowy blisko stacji Będzin 11.000 Do 
wynajęcia sk'ep pod wyręb mięsa dubiy 
punkt, Gospodarka rolna 9000. Plac w 
Bystrej punkt 100 zł. pręt. M ająik miej­
skie i rolne. Przyjm ę spólnika do rztzni 
czego interesu % 10 tysiącami. Wynajem 
lokali handlowych i mieszkań. Sosnowiec
Mościckiego 12. biuro, tel. 02544._____
K AFLE białe i kolorowe, płytki science 
glazurowane, posadzki terakotowe, cezu 2 n 
towe, cegły glinka szamotowa. orą* 
wszelkie przybory do pieców sprzedaje 
najtaniej „Pieckafeł" Sosnowiec Sionki*
wicza_2 w podwórzu .    ____
OKAZJA? Samochód zamknięty mało pa 
lący, po remoncie, zarejestrowany sprze­
dam. Tel. 719.76. Między 8—5.

I  I S  Y ,.
Duży wybór lisów zagranicznych, Krajo­
wych od zł. 46. Uwaga srebrne bardzo 
tanio. „Korona’ Katowice, Dyrekcyjna 1®

ZGTTBTONE DOKUMENTY

UNIEWAŻNIAM zagubiony dowód kole­
jowy wydany przez Dyrekcję Warszaw- 
slią na imię Konstancji Cbwilczynsk;\i- 
ZGUBIONO potwierdzenie zgłoszenia Ja ­
ska Dimanta, Zawiercie, ul. Hoża 2 wy- 
dane przez Starostwo zawierciańskie _ 
ZAGINĘŁY dokumenty Mośżka B iecbca 
ra, Hanower. Znalazea zechce zwrócić za 
wynagrodzeniem. Sosnowiec. I. Hen Hor, 
Sienkiewicza 7.

n  O  7. n  e
M f  ■■HWIIfTi"!

Szyldy, p ieczątki
w solidnym wykonaniu o 80 proc. łaniej

L. W I L S K 1
Sosnowiec, Warszawska 4. 

MIERNICZY PRZYSIĘGŁY Franciszek
Szorsz, Dąbrowa, 3 Maja 15, wykonują
pomiary gruntów, plany.   :; - 1____
EGZEMĘ, liszaje, zmarszczki, piegi, pla 
my, krosty, oparzenia, odmrożenia, 
swędzenie, usuwa — zapobiega: „Krem
regeneracyjny* M agistra - Grabowskiego, 
Warszawa, 3-go Maja 2 Tuba 1.50 — ii 60 
Apteki — Drogerie. Zaliczenie 3.50.  _

Pieczątki, szyldy
gwoździe do sztandarów solidnie, szybko 
i tanio

Uician St t̂iUńs '*
Sosnowiec, ul. 3-go M aja 30, tel. 61.700 

PRÓSZĘ łaskawego znalazcę dowodu o< 
sobistego kolejowego zgubionego Dobie- 
Kzowice _— Siemonia, zwrócić za wyna­
grodzeniem Posterunkowi, Łagisza. Ti/na 
oy Osiński.
PRAKTYCZNA gospodyni nie udek c n­
ie wpierw okna, nim nie ’msiennip farbo 
wej noradv w ąr»TV«:TVf”/4\ | r , l  WY. 
TVVARNI FH > ą\|T K  KAP. s. SUSZEK.
.lasu a 12 m. 9.

Prer i f i re r? ł?  wyposi miesięcznie
Adres Redakcji. Administracji I D rukarni: Sosnowiec, nl Tpalralna 1-s. 

Telef-'ny: Redakcji 6 16Tb Administracji 61497 
Rantn n r lt im r  P K O .  K atow ice 384.247

CENY OGŁOSZEŃ:
za wmrsz milimetrowy pned  tekstem 1 zi , w tek-cie 50 gr„ za tekstem 40 gr Ogło­
szenia tabelaryczne 50 proc, a 4wiątccrne25 proc. drożej. — Drobne ogłns>enm po 
10 groszy. Dla poszukujących pracy 5 groszy za wyraz. -  Najmniej 1 złoty — 

Za »astr7e*enie miejsca dolicza się 25 proe.

Wydawca: Helena Monalorska. Druk. „E*pres Zagłębi *“ Sosnowiec, Teatralna 1-a Redaktor: Tadeust Ijpskt
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Tajemniczy siewca... popioftw
na peryferiach Pragi

Praga, w marca

Przed kilku dniami przybył z P ra 
gi na peryferie miasta elegancki samo 
chód, zaopatrzony znakiem dyplom a­
tycznym „C D*’, z którego wysiadło 
dwóch wytwornie ubranych panów, po 
dążająe spiesznie na pobliskie pola. .V/. 
pewnej chwili jeden z nich otworzył 
paczkę, z której wydobył kapelusz. 
Sięgnął on ręką do wnętrza kapelusza 
czerpiąc zeń garściami popiół, którT 
rozsiewał następnie po polu, rzucając 
go szeroko wokół siebie. Po ukońo . 0  

niu tej wysoce tajemniczej czynności, 
wsiedli obaj panowie do samochodu i 
wrócili do Pragi.

Galą tę scenę podpatrzył jednako 
<voż jeden z mieszkańców okoliczny..., 
który po odjeździe owych dwu tajeni 
niczych panów, przekonał się naoczn e, 
że w popiele, rozsianym po Potu, znaj 
dują się cząsteczki kości ludzkich. 
Zaalarmował on natychmiast policję, 
która ze sztabem swych najlepszych a 
gentów zjawiła się wkrótce na miej 
/cu tego, dziwnego zajścia, celem rpz 
poczęcia śledztwa. Mieszkaniec ów 
ed< lał zapamiętać sobie równocześnie 
zumer samochodu obu panów, który 
zakomunikował policji.

Tak przedstawia się lakoniczny 1 a 
port, policyjny o tern zagadkowym 
zajściu.

A  0to kulisy incydentu, k tó r y  na 
parę dni zelektryzował prasę i opinię 
w Pradze:

Z początkiem miesiąca zmarło w 
jednem ze sanatoriów praskich sze­
ścioletnie dziecko urzędnika poselstwa 
angielskiego w Pradze. Z żalu po stra  
cie ukochanego dziecka, rozchorowała 
s ię  poważnie jego matka, popadłszy 
w silny rozstrój nerwowy.

Na jej wyraźne życzenie spalono 
zwłoki dziecka w krematorium, zaś 
urnę z p o p io ł a m i  umieszczono nas tęt­
nie w mieszkaniu, aby zrozpaczona 
matka nie musiała rozstawać się z 
dzieckiem

Efekt był jednak wręcz przeciwny. 
Matka klęczała dniami i nocami przy 
popiołach swego dziecka, popadając w 
coraz silniejszy rozstrój nerwowy. 
Zrozpaczony mąż, nie widząc innego 
wyjścia ze sytuacji i zatroskany d i 
najwyższego stopnia coraz bardziej p 
garszającym się stanem zdrowia swej 
żony, zdecydował się na krok, napraw, 
dę niecodzienny, praktykowany jodan 
kowoż w jego ojczyźnie.

Poprosiw szy jednego ze swych przy 
jaeiól o asystencję, zabrał urnę z Pc

piołami dziecka z mieszkania ł wy 
wiózł ją  samochodem na peryferio 
miasta, celem rozsiania popiołów na 
polu.

• #  #  #

Tymczasem policja pragka praco­
wała całą parą nad wyjaśnieniem tej 
sprawy. Rzeczoznawca sądowy, pr »f. 
u ni w. dr. Mały przeprowadził naty.b 
miast analizę popiołów, tudzież cząde 
czek kości i doszedł odrazu do prze­
świadczenia, że są to spalone szczątki 
dziecka, liczącego najwyżej 5 — 7 Jat.

MOŻLIWOŚĆ ZBRODNI W Y K U i 
CZYŁ Z MIEJSCA.

Podany przez owego detektywa-a 
matora numer samochodu ułatwił ?re 
sztą dochodzenia.

W ten więc sposób wyjaśniła się ta  
jemnieza afera z popiołami ludzkiemł, 
która utrzymywała w napięciu całą 
Pragę.

A w jednem ze sanatoriów praskich 
leży matka owego dziecka, złożona cięż 
ką" chorobą? Gdy wróci ona do, domu, 
nie zastanie już urny, w której zamknę 
ła się tragedia jej życia.

M. I*

Powrót do wielkich pancerników

IN,TOWAR.

P 0 okresie, w którym przypisywa­
no główną rolę we flocie morskiej ma 
łym zwinnym okrętom, nadszedł zno 
wu czas, gdy teoretycy i praktycy stra 
tegiki morskiej nawracają do, rehab; i 
tacji r0li wielkich okrętów holowy--b 
pancerników. Przy tym powrot ten 
odbywa się po linii zwiększenia tonażu 
tych. okrętów w kierunku budowy S“ 
peręjreadnoughtów. .

Na tę drogę weszła n a jw cz eśn ie j  
Japonia, za jej przykładem Anglia, 
Niemcy. Francja, Italia. Od tonażu

35.000 ton posunięto s<ę aż do 45.000 
ton. Nitemcy budują więc 3 pancerni 
ki po 35.000 t0n, z których pierwszy 
„Bismarck" został spuszczony na w o 
dę.

F rancja  buduje cztery olbrzym/ 
po 35.000 ton, z których „Richelieu” 
spuszczono na wodę, a niezadługo i 
„Gascogne".

Ita lia  posiada już 2 pancerniki o 
tym samym tonażu, drugie dwa są w 
budowie.

Anglia posiada 15 pancerników c\

NA SEZON W IOSENNY 
iW DUŻYM WYBORZE 

Poleca: koszule sportowe męskie, 
chłopięce, kapelusze, czapki i krą 
waty oraz bieliznę jedwabną dam 
ską, pończochy, rękawiczki i 

wszelką g a l a n t e r i e .

Z. Prószyński
SOSNOWIEC,

ULICA M GDRZEJOW SKA 30 
(Hah; Rozwoju)

Ceny niskie —   Ceny nisk:o

Najstarsza kaafianila świat;
OFIABĄ KRYZYSU.

W  Stambule istniała jeszcze d0 
ostatnich dni kawiarnia, która otwai 
ta została w r. 1540. liczyła więc prą 
wie cztery wieki. Niestety nie było jej 
dane doczekać czterechsetnego jubiieu 
szu: padła ofiarą kryzysu — wierzy 
cieli i ., podatków. __ . .

N ajstarsza kaw iarnia w bwierno bv 
ła przez cały czas jej istnienia własno 
ścią te j samej rodziny, w ciągu za4 
dwustu lat mieściła się w tym samym
lokalu. (K ON TYNENT)

~M A TERJ &ŁY
dla Pań i Panów

na sezon w osenno-letni
w wielkim wyborze, poleca

Chrześcifaftski Skład Susita 
Fabryk Bielskich

J a n G a r d a ś
SOSNOWIEC, ul. W arszaw ika  18 a 
(obok kina ,,R ialto“) Telefon 620-49

łącznym tonażu 473.700 ton, w budowie 
zaś znajduje się 7 pancerników po 
35 000.

Stany Zjednoczone dysponują l.j 
pancernikami o łącznym tonażu 36.000 
ton, w budowie zaś znajduje się 0 ukrę 
tów po 36.000 ton uzbrojonych w ćbdjć 
ła 40.6 cm.

Japonia ma 9 pancerników o łącz* 
cym tonażu 272-200 ton, w budowie 
zaś dwa po 35.000 ton.

2SRR. posiada trzy stare z czasów 
carskich pancerniki, w budowie znajda 
ją  się dwa po 35.000 ton.

Wszystkie państwa morskie mają 
w tej chwili 28 okrętów bojowych w 
budowie, 55 zaś okrętów tego typu 
wetu dzi skład czynnych eskadr.

Dygasiński a współczesność

ADOLF DYGASIŃSKI.

Mało jegt w literaturze polskiej pi 
sarzy. którzy by tak byli nam bliscy, 
jak Adolf Dygasiński. Prostota i bez 
pośredniość pisarska, brak wybujałego, 
sentymentalizmu, czy też „twórczej wy 
niosłości" spraw ia że pisai za tego czy 
ta  się nie tylk0 oczami, ale i sercem. 
Lecz nic tylko to wywiera wpływ docy 
dujący na nasz stosunek do Adolfa Dy 
gasióskiego. Autor „Na złama i e 
karku” jest nam również bliski ze 
względu na to, co go kłaniało do wybo 
ru tematów dotyczących niedoli ludz­
kiej j zwierzęcej; ze względu na io 
uczucie braterstw a z jakim  traktuje cn 
wszystkie istoty pokrzywdzone. A 
tematów tych spostrzegał tysiące, 
gdyż wzrok miał bystry i serce nieu 
śpione.

Dygasiński wczuł się_ w los chło­
pów—emigrantów udających sio za 
chlebem na tułaczkę po obczyźnie, za

przęganych w jarzmo ciężkiej procy 
w dalekiej Brazylii, w los biedoty wie­
cznie przez życie gnębionej, wiecznie 
„gorszej’'.

A nawet, gdy dawał prosty opi* lu 
dzi. nad niczym i nifciem nic litu ją : 
się, również i wtedy wybierał ludzi p r ) 
stych, najbliżej z przyrodą związanych 
Dostrzeżona i głęboko odczuta bjerar- 
chjia krzywdy skierowała wzrok Dy 
Bagińskiego na świat zwierzęcy, każąc 
matować mu najpiękniejszymi barwa 
mi słowa dziką wolność puszcz i ba 
gnisk, bezpośredniość i szczerość zwie 
rząt w porównaniu z fałszywością i 
brutalnością ludzi. Autor „God >w 
Życia" i „Wilka, P«ów i ludzi" poznał 
ten świat i aby przebudzić w nas aczn 
cie miłości do zwierząt wciąż krz 'w 
dzonych i poniżanych daje tym mi \c 
sżym naszym braciom ludzkie uczucia 
i rinMsoby myślenia. Najlepiej to t / i 
dziiny z „jeg0’‘ parni, wilkami, l i­
sami.

Dziesiątki nowel takich, jak /f a r  
gaj’', „Lis”, ,As° itd. są właśnie U/m 
rdespoljtej wartości spadkiem Po s/ r 
eu czniaevm T żvwvm umvśle. wnikają

cym tak bardzo po ludzku i szczerze 
w świat niby nam o.bcy, choć stanowią 
cy codzienne nasze otoczenie.

Ów przyrodnik-obserwator, mimo 
że stał w zasadzie na gruncie darwi 
noWgkiej walki o byt, nie mógł się 0 
przeć temu ciepłemu uczuciu brater 
stwa, które przecież choć może utaja 
ne, w każdyn z nas tkwi.

A w naszych — jakże ciężkich — 
czasach, jak bardzo, nam brak tych 
uczuć, iak bardzo brak gorących s^rc!

Czytając dziś Dygasińskiego nje 
tylko poznajemy świat zwierzęcy. opr0 
wadzani i>0 nim przez doskonałego 
przewodnika, lecz uczymy się odezti 
wać życie tak, jak już zapomniały 
czuć serca -stwardniałe od okropności 
wojennych, powojennych, i opancerzą 
ne żelazną rzeczywistością współ­
czesną.

I  to właśnie stanowi najwyższą 
wartość prac Adolfa Dygasińskiego, 
w setną rocznicę urodzin DygasMgkie 
go +o przypomnieć.

K. L.
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„Ja się nie bole gilotyny”..
Spowiedź bandyty, który... prowadził buchalterią swych zbrodni

Na jednej z ulic Lyonu, w pobliżu 
dworca YaJse, rozległ się w późnych 
godzinach wieczornych huk strzałów 
rewolwerowych. Policjanci ujmują 
dwóch młodych ludzi, z których .jeden 
broczy krwią, lekko zraniony w ramię

Osobnik ten, gdy prowadzą g0 do, 
komisariatu, woła:

— Możecie być zadowoleni’, że ma 
cie mnie żywego! Dostaniecie awan­
se... — Ja jestem drugi Weidmami! 
Oj, chłopak], mieliście szczęście..

BUCHALTERIA ZBRODNI

,W komisariacie wyznał wszystko, z 
rozbrajającąj iście dziecięcą szczero 
ścią. Okazało się, iż był to istotnie 
jeden z najgroźniejszych, od dawna 
poszukiwanych w całej Francji, ery 
minalistów: Ludwik Philippe (29 lat) 
znany bardziej pGd przezwiskiem Fili 
pa z Wogezów.

Jakież było zdumienie komisarza 
policji i towarzyszących ma w pracy 
osób, gdy Philippe wyciągnął z kiesce 
ni duży, zatłuszczony notes w którym 
prowadził ..buchalterię*’ swoich prze 
-tępstw... Po jednej stronie, pisane 
czarno, figurowały kradzieże i włam a 
aia, przy których obeszło się bez ofiar 
ludzkich; po drugiej, wykaligrafowa 
ny na czerwono, znajdował się wykaz 
„operacyj“, które zakończyły się prze 
lewem krwi.

WYSADZIŁ W POWIETRZE 
STATEK.

Philippe, nie dając dojść do słowa 
zdumionym urzędnikom, zaczął z nie 
słychaną werwą opowiadać o swoich 
„najdzielniejszych wyczynach. Za 
największy z nich uważa „operację wy 
buehową’*, jaką przeprowadził na po 
kładzie jachtu Bellatri* w p0bliżn 
wysp Markiżyjskich, gdzie pokłóciw­
szy się z kucharzem nostanowił... wv 
sadzić w powietrze cały statek. Re 
zultat przekroczył oczekiwania: było 
dwóch zabitych, w tym kapitan statku 
1 jedenastu rannych...

— Przed kilku laty — opowiada 
bandyta — będąc kiedyś bez grosza 
napadłem jakąś damę w pociągu /.a 
cząłom ją dusić, — tym razem nie uda 
fo się, wzdycha Philippe. Złapali

m  -  ZLjM iKSillicZNIE MOŻNA 
ŁATWO ZAROBIĆ

Należy tylko zaopatrzyć sią w ua ssej 
firmie w książkę

„DOMOWY FABRYKANT”, 
która zawiera setki rożnych przepisów 
oraz praktycznych wskazówek do uomo. 
wog-o wyrobu artykułów pierwszej po 
łrzeby.

Po zapoznaniu sią z tą książką (podrą- 
azuikiem) każdy bądzie w stania bez 
specjalnych umiejętności samodzielnie 
bez specjalnych przyrządów i maszyn 
a zwykłym domowym sposobem przyrzą­
dzać:

Mydło toaletowe, mydło do prania, 
kosmetyką, jak: krem do twarzy, puder 
różne pomadki, środek na piegi, ta r tą  do 
włosów, lakier do paznokci oraz perfumy 
wodą kolońską, szampoon do mycia gło­
wy, pastą 1 mydło do ząbów, pa-tą do obu 
wia, proszek od potu, sztuczne ognie ra- 

kit. klej i wiele, wiele innych 
powszechnych artykułów codziennego 
użycia.

Cena tej książki wyraz z nrzesyłką wy­
nosi zł. 3.S5, płatne przy -odbiorze.

NIL ZANIEDBUJ OKAZJI i napisz 
do nas zaraz.

Adres: Wyd. „SELECT* -  Warszawa 
Komitetowa 1.

umie. Dostałem pięć lat i musiałem 
odsiedzieć.

TOWARZYSZE
„Zwolnili mnie w zeszłym roku. O 

parowaliśmy całą bandą. Ja, Balli- 
gand i Gabryś Durand, zwany „Miski 
tem’*. Ten był bardzo słaby w robocie 
a w dodatku chciwy leniuch! Chciał 
zagamihć najwięcej łupu.

„Zlikwidowaliśmy g0 w Wogezaeh. 
W dwie godziny p0 ograbieniu pew 
nej pani Davault wialiśmy pociągiem 
w Wogezy. Wysiedliśmy na małej 
stacyjce G. i nad brzegiem strumi inia 
zaczęliśmy się dzielić łupem.

„Moskit" był strasznie hardy (jak 
zwykle). Zwróciłem mu uwagę, że 
zadawał pani Davault zbyteczne cio­
sy; on zagroził mi rewolwerem, wobec 
tego ja, przy pomocy Balligand'a zro 
biliśmy z nita koniec; trupa wrzuc'li- 
śmv do wody.

ECH WY, SZCZĘCIARZE!...
— Ahal Zapomniałem przecież o 

najważniejszym... Oj, wy szczęścin-

rze, dodał pod adresem policjantów 
Dziś wieczorem mieliśmy właśnie p0 
pełnić wielką, podwójną zbrodnię... 
Zamierzaliśmy wynająć taksówkę, za 
bić w dr0dze szofera i pojechać na 
przedmieście Lyonu, Brignals, gdzie 
mieliśmy przygotowany napad na 
sklep jubilerski’. Tymczasem wyście 
nas złapali.

— Ech, wy szczęściarze! — dodaje 
Philjppe. Czy wy wiecje z kim ma 
cie do czynienia? Z drugim Weidmar. 
nem!

JA SIĘ NIE BOJĘ GILOTYNY.

A po chwili mówi do inspektora, 
prowadzącego śledztwo, tonem wee0 
łym, zagryzając papierosa:

— Ja się nie —boję gilotyny? 
Phi, gwiżdżę na ten maleńki, nędzny 
nożyk, drżący między dwiema de 
szczółkami... Tak zwana „sprawiedli­
wość ludzka" nie będzie miała ze mnie 
pociechy, albo popełnię samobójstwo, 
albo ucieknę...

W służbie eksportu połskiep
Ostatnie, przed paru tygodniami 

wygłoszone przemówienie kanclerza 
Hitlera poświęcone był0 w  znacznej 
części zagadnieniom gospodarczym. 
Stwierdzało ono, że dla Rzeszy rozsze 
rżenie eksportu jest w najwyższym 
stopniu sprawą życiową „Eksportuj 
albo giń*’ — to dramatyczne powie 
dzenje Hitlera świadczy o trudności 
prowadzenia polityki izolacji go.-spo 
darczei, odcięcia się handlowego pd 
zagranicy. ■

Można uprawiać politykę samosfar 
czalności na .szeroką gkalę, ale trzeba 
pamiętać, że ma ona określone sw.-je 
granicę. Określone przede wszystkim 
Potrzabami importowymi.

Jeżeli chodzi o stosunki polskje, tc 
ze względu na intensywną akęie inwe 
stycyjną. którą się u nas prowadzi, 
jesteśmy zdani w szerokim zakresie

na import maszyn, urządzeń technicz 
nych i szeregu surowców. Trzeba eo 
bj‘e więc zdać sprawę, że na opłacenie 
tego nieuniknionego importu, który 
ma tendencję ćj' wzrostu, musimv 
wzmóc akcje eksportowa, szukać no 
wyeh klientów na rynkach za granicz 
nych.

W akcji tej wielkie usługi dają na 
gze międzynarodowe targi, zwłaszcza 
zaś Targj Poznańskie, odwiedzane 
przez wielką liczbę interesantów za 
granicznych.

To też w interesie ogólno-goajpodar 
czym kraju leży możliwie najpełniej 
sze obesłanie tych Targów przez pize- 
mysł polski w wszystkich jego odga­
łęzieniach, znajdzie on bowiem liczne 
możliwości nawiązania kontaktu han 
dlpwego z zagranicą.

Twórca osi Rzym-Berłi?
żyje w nędzy

Jednym z twórców i pierwszym no 
gocjatorem osi Berlin—Rzym był im 
basador niemiecki w Rzymie, von 
Rasselt. Nie doczekał sję jednak 
wdzięczności za swe trudy i starania. 
Ambasador, powodowany zresztą 
chwalebną intencją najlepszego służj- 
nja swemu krajowi, był na tyle uiop 
strożny, że wysiał do swych przet >w 
nych na, Wilhelnistrasse obszerny ra 
port, który zawierał wiele niepochljw 
nych zdań o wartości bojowej w ijgk 
włoskich. Naskutek pewnej ni'e<ly, 
skrecji, il Duce dowiedział się o istnij 
nju tego raportu. T0 przesądziło a 
dalszych losach ambasadora von ILią 
selta. Wybuch gniewu w Pala:zo 
Chigi sprawił, że ambasador został me 
tylko odwołany z Rzymu, ale rówajei 
posłany na emeryturę. Całym jego ma 
jątkiem była dość pokaźna kamienica, 
Położona na przedmieściach Berlpta. 
Traf sprawił, że akurat w tej akolity 
władze urządzały park ludowy. Ka 
mjenica .ambasadora została wywhr- 
szczona na rzecz użyteczności publics 
nej, właściciel jej otrzymał śmieszuis 
małe odszkodowanie.

B. ambasador von Hasselt żyje U 
niełasce, w gtanje graniczącym z uą 
dzą. Jego córka, niezamężna, pogzu 
ku je nadaremnie pracy.

(KONTYNENTj
 ooo------

Pochodzenie siewa
„SZARLATAN0.

Geneza słowa ,,szarlatan" nie jest 
przez współczesną naukę ostatecz •:« 
ustalona.

Według jednych pochodzi 0no od 
szkarłatnego koloru peleryny ler.nr 
s k ie j ,  według drugich od włoskiego 
wyrazu „ciarlare” (gadać), inni wresz 
cie wywodzą słow0 „szarlatan*1 od 1« 
karza paryskiego Latań.

Była to postać niezwykle popali* 
na wśród ludności stolicy Francji. Po 
wątpjewając w jego kwalifikacje nau 
kowe lud paryski miał pełne uznan o 
dla wspaniałego humoru i jeszcze l«p 
szej wymowy dr. Latań. To też, gdy 
nadjeżdżał karocą ludzie pokazywali 
go, sobie wzajemnie: ,,Voila le cha,- <ł>> 
Latań*’! (Oto i p0wóz łatana)

(KONTYNENT)

19 letni papież na tronie
najstarsi f najmłodsi papieże

Zasługi predystynująee do godno­
ści papieża, muszą siłą faktu ujawniać 
się w ciągu długiego żywota i dlatego 
przeważnie obiera się papieży c0 naj 
mniej 60 letnich. Historia wskazuje 
jednak, żo papieżami zostawali także 
młodzieńcy. Jan ’ * ostał obrany 
papieżem wr. 931, licząc zaledwie 2» 
lat, Jan XII — r. 955 — liczył w chwili 
wyboru 19 lat. Grzegorz V., pierwszy 
papież z Niemiec zmarł po 3-letnim 
pontyfikacie, licząc 27 lat. Benedykt 
IX zogtał papieżem niemal w pacholę 
cym wieku Inocenty III został pap-o 
żem w 37 roku życia.

Natomiast Celegty? * ", obrany pa 
pieżem w r. 1191, był już sędziwyu. 
starcem, a Celestyn V liczył 76 lat, Ta 
weł IV — r. 1555 — przywdział tiarę w 
80 roku życja, Grzegorz X II i Kle 
mens X. przekroczyli 80 lat w chwili 
dokonanja ich wyboru, Klemens XII 
miał lat 73 i jeszcze przez 10 lat ki ero 
wał kościołem.

Ostatni papieże obierani byli pa >30

roku życja. I tak zmarły ostatnio Piu.s 
XI, liczył 65 lat w chwili wyboru, Po 
nedykt XV i Pius 1 1 — p0 GO lat, 
Pius X, Leon X III j P ius V I I I  — ' ** 
lat, Grzegorz X V I —  66 lat, Leon X * 
GS lata, Pjus IX, który najdłużej za 
siadał na tronie papieskim, liczył 54 
lata w chwili wyboru, a zmarł po panu 
waniu, które trwał0 31 lat, 7 rnios. i 
22 dni.

#  *  #

Najwyższa godność w hierarchii ko 
ścielnej, władanie ze stolicy Piętro 
wej nad -wintem katolickim przyp idn 
z wyboru dostojników kościelnych te­
mu, kto zasłużył na nią najszlachetniej 
szemi właściwo --ciami serca i umysłu, 
bez względu na stanowe pochodzenie.

W historii kościoła spotykamy s i ) z 
papieżami z najrozmaitszych sfer .po 
łecznych. — Pius X był synem ubogie 
go służącego zarządu gminy, zaś Bene 
dykt XV był synem margrabiego driia 
Chiesa. Okres neopotyzmu, podczas 
którego tiara papieska była przedmie

tern przetargów, najambitniejszych ro 
dzRi, stanowił tylko przejściową fazę 

W pierwszych wiekach na tronia 
Piotrowym zasiadali żarliwi chrzęści 
jamę, wywodzący sję z pogańskich ro
dzin rzymskich, jak Sykstus I (r. 12- 1,
Kalikst I (r. 222). Poncianus z rodzicu 
Calpunia (r. 235), Fabianus (r. 250),' 
Stefan 1 (r. 257) z rodziny Julia. 
Prócz wielu papieży, wywodzących 
się z najwybitniejszych rodzin wio 
skieh/ wykazuje okres średniowiecza 
czterech papieży z ubogich rodzin bez 
znaczenia, jak Grzegorz VII, syn cie-lj 
ze Soana, Urban ♦ (r. 1264), syn szew 
ca z Troyes, Benedykt XI (r. 1304) syn 
pasterza z Treviso 0raz Benedykt X’I 
(r. 1342), którego ojciec był piekarzem 
w Saverdun.

Na początku czasów nowożytnych 
wybrano dwóch papieży z niskich sfer 
społecznych, a mianowicie Hadc,ana 
VI (r. 1523), syna tkacza z Utrechtu i 
Sykstusa V. (r. 1590), który pochodził 
z ubogiej rodziny wieśniaczej.
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Za kulisami francuskie] ta|ne] dyplomacji

Afera trzech panów B
M y grozi angina

MdMtjita

PARYŻ, 13. 3. (Od własnego koresp) 
Wielkie wrażenie w Paryżu wywołała 
8praw a trzech panów B. Bonneta, Bau 
doui na i de Brinona. Oto minister
ępmw zagraniczny cli Bonnet wysiał 
do Rzymu i d0 Berlina swych pół-ofi- 

' cjalnych negocjatorów. D0 Rzymu 
zawitał Baudouin, dyrektor Banku In  
dochin i dyrektor Towarzystwa Wio­
sko Francuskiego, które posiada mo 
napoi soli w Afryce Wschodniej (w 
okolicach tych sól odgrywa rolę... pie 
niądza). Państw a Baudoin widziano 
wielokrotnie w towarzystwie państwa 
Ciar.o. W ysłannik Bonneta zaprop3 
uc.weć miał włoskiemu ministrowi gpr. 
zagranicznych szereg d r0bnych i waż 
niejszych ustępstw Francji dla eto 
itrzyey italskiej: sprzedaż pewnej li
ezby akcyj kanału guegkiego, co zapcv 
tliłoby rządowi włoskiemu miejsce w 
radzie nadzorczej kanału, odstąpieni' > 
pewnej liczby obligaeyj lin ii kolejowej 
Ożibutti — Addi« Abeba, utworzenie 
w D żibuttf strefy neutralnej lub na vet 
portu międzynarodowego, w końcu po 
twierdzenie sta tu tu  uprzywilejowania 
Ula włochów z Tunisu. Według mniej 
prawdopodobnych pogłosek Francja, 
była nawet gotowa odstąpić Włodiom 
Łześć swych posiadłości kolonialnych 
na południe od Libii oraz grzbiet gór 
aki Tibesti, uważany za „wrota do 
francuskiej A fryki Podzwrotnjk. w;-.'.

Jednocześnie z p Baudoujnem, V ó j 
ry  wyjechał do Rzymu wyruszył do * 
domie min. von Ribbentropa o dem ar 
Berlina p. de Brinon, który miał powia 
she francuskiem w Rzymie i  miał do 
w celu umiarkowania dynamicznego 
magae się od I I I  Rzeczy mterwenyji 
partnera włoskiego- 0  misji pana de 
Brinon nie został powiadomiony araku 
vador francuski w Berlinie 5 
i^u loadre.

Tymczasem f,Boersen Zeitung1’ za 
mieściła wiadomość o pertraktacjach 
francusko-włoskieh i wymieniła ustęp 
fitwa, które F rancja gotowa jogt ucz:v 
nić na rzecz Włoch. Ambasada rran 
euska w Berlinie, upoważniona prziz 
Quai d’Orsay, przysłała do „Boersen 
ZeRung" ofiejalne zaprzeczenie, iż /ad 
nyeh pertrnk taey j francu«ko-włc«ki4ł 
nie b y ło  i o żadnych koncesjach m0wy 
wc gól o nie ma. Ambasador Coulondre 
Posyłając ,,sprostowanie'1, czynił tc z 
dobrą wiarą, nic bowiem nje wjedz’flt 
rj pół-of lojalnych wysłannikach do
Rzymu i Berlina.

W  jakiż ezag po tym min. Ribbon 
tropp gpotkawgzy gię z amb. Coul.\n 
dro. zapytał ironicznie, oo go skłoniło

do owego sprostowania. Kiedy łaś 
ambasador francuski oświadczył, że 
powaśnilo go d0 tego ÓISZ Francji, 
Ribbentropp rzekł z uśmiechem, śa wy 
daje mu się t° bardzo dziwne, gdyż 
wialnie otrzymał od Quaf d’Orgay śoi 
słe informacje o misji p. Baudoin we 
Włoszech i informacje te, któro uzy 
skał wi pośrednictwem p. de Brinon 
są zgodne z wiadomościami „Boergen 
Zeitung". Teraz z kolej zdziwił się 
arab. Coulondre Nie wiedział bowiem 
nic o p. de Brinon i o jego, migjj w 
Niemczech.

Owa podwójna gra dyplomacji fran  
cuskiej wywołała szereg zastrzeżeń na 
lamach prasy paryskiej- Przypojnu. i  
no, że to właśnie Napoleon I I I  posługi 
wał się vv swych rozgrywkach polity cz

nych nie ambasadorami, lecz tajnym i 
agentami, o których istnieniu i  poi..- 
nięciach dowiadywali się ambasadora 
wie od... polityków państw  zagranica, 
nyeh. Owa ,,polityka4’ Napoleona ♦ I 
dała arendą opłakane wyniki.

Prasa paryska obawia się, że rów 
nteż „tajna misja" pp. Baudoin i do 
Brinon wywrze ujemny wpływ na roz 
wój wypadków Europie, gdyż pań­
stwa osi przekonały się, że min. Bonnet 
jest skłonny do ustępstw a za Vy tn 
można domagać się wielokrotnie wie 
cej niż o fia ru je ..

Inicjatyw a trzech panów B. nic 
wyjdzie zatym na dobra F rancji i p > 
kojewi, tak przynajm niej tw ierdń  po 
wszochna opinia Paryża.

I)R. R N.

U

D li ochrony p r z»t  
a na l na ,  g r y p s ,  t ć l e f f i

M gr. Bohowtklofl*

HURT DETAL
Nowo otwarty skład sal&ńterfi 

DAMSKO -  
M ĘSKIEJ

I DZIECINNEJ.
polaea

I .  KIWKOWICZ
SOSNOWIEC, Modrzejewska U

CENY NISKIE
Obsłnga fachowa i solić oa

Proroctwa Nostradamusa
spełniają mą x  zadziwiającą do,k i a d n o ś c i ą

BYŁABYM BARDZO RADA 'Sfcki

l

gdyby dostała od 
Niego maszynę 
Uo szycia, haftu 
i uiereżek z iirm y 
p o l s k i  L>oui Uuu 
diowy Krischei- 
Krakow , Zwier-y 
m etka tt. Wydz. 
Zł. która uxe jest 
Uicga, bo do na­
bycia już od zł. 
lab. — gotówka 
i ua dogodne spła 
ty. Na żądanie 
wysyła się cenni* 
ki bezpłatni®. —

;Wys*ła niedawno z druku , we 
F rancji, książka uczonego i zamtfowa 
nego badacza starych tekstów d-ra. de 
Fontbrune p, t.: „Proroctwa. M istrza 
Nostradamuga". Nostradamus był. 
jak wiadomo astrologiem i lekarzem 
nadwornym króla Francji, K arola IX 
Przepowiednie jego za zdumiewającą, 
a&tematycaną wprost dokładnością o 
kreśliły szereg wydarzeń, które aaAą 
pić miały po stuleciach od śmierci Mi 
gtrza. Tak np. przepowiedział cv 
pojawienie gję cesarza N apocona Bo

napartego: ,,Cesarz narodzi sie wpodte 
Italii..."

I jakże nie dziwie się ścisłości pro 
roctwa, wypowiedzianego w „Liście 
do Henryka I I 4’, w którym Nos trad  a 
mus przewidział Wielką Rewolucję 
Francuską: mówiąc o „największym
prześladowaniu chrześcijańskiego Ku 
śeiohte powiedział on: ,,A trw aire
mień to będzie aż po rok tygśąeaagr sie 
demsetny dziewięćdziesiąty i wtóry, w 
którym to lecie uwierzą, i że wiek się 
odradza".

2Z & gtm m u m iB iru i

Expres Zagłębia
jedyny organ demokratyczny niezależny woj. k i e l e c k i e g o

który daje

+ 7  + 1 2&
•tron druku numerów 

w tygodniu
s t r o n  

w niedzielęcod zien n e
Dokładne 1 najświeższe wiadomości z kraju i zagranicy 
S zczegółow ą kronikę Zagłębia. $£ $£ ^  Dwie powieści-

Dla prenumeratorów bezp ła tne  porady prawne.
66

W  roku 1568 Nostradamus przep<» 
wiadał, eo zajdzie w roku 1792!

Aktualność dzieła tego a stroi „.gs 
zwiększa się tyra bardziej, że Ir. 
Fontbrune odkrył w nim ustępy, d 'ty 
czące śmierci papieża Piuga X I i  wy 
darzeń, które po niej naRtąpią. .

„Po siedemnastu latach tronowania
Pięć się w tym skończonym odmieni

te rm in i'^

A potem obrany będzie tego czasu,
K tó ry  się R zym ianom  n ieb a rd zo  nagodzi.*

W edług Fonhbruna oznacza to, że 
za czasów Papieża Piusa A f które oę 
dzie trwało la t 17, odmieni się pięć u 
strojów państwowych.

Pius N I zasiadał na tronie par-.o 
skim od 6 lutego 3B22 r. do luteg) 
1S39 r., czyli pełne 17 lat.

Co miał na myśli Nostradamus, pi 
sząc, że nowy papież, niebardzo nago 
cizi ej? Rzymianom? Dogyś jasno wv 
raża to proroctwo 0 władztwie ,,ang el 
skiego. pochodzenia®, które pokój i .'ej 
naść między ludźmi utrzyma.

Komentator Nostradamusa, który 
występował Pod pseudonimem „Muj- 
cha z Padw y” przepowiedział, że P« 
pież. który tę jedność i pokój powszfl 
chny będzie utrzymywał zagiędzie na 
tronie pod imieniem Grzegorza X VII, 

Czy przepowiednia ta jest traf -.a, 
przekonamy się w najbliższej przy­
szłości.

(KONTYNENT)
■ —v - •
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lub przesyłką pocztową
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Znaczek
pociiowy

za
z odnoszeniem do domy j 5 groszyNiniejszym zamawiam prenumeratę ł  prae3ytkq pocztowy 

za zł. 2.—  miesięcznie.
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Podpis:

ZAKŁAD RZEŹBIARSKO - 
KAMIENIARSKI I BETONIARSK!

Mlii
Dąbrowa Dór. Al. Ks. Bandorskiego 1# 

WYKONYWA 
pomniki, grobowce, rzeźby z 
kamienia, m arm uru, granitu 
i sztucznych kamieni oraz 

. groby murowane. — Dz al
tfp betoniarski: stornie, posadz-

ki, płyty, słupy, bal sony i 
tralki balkonowe i wrzeikie 

i -Z l- roboty wchodzące w zakres 
" powyższy.

WYKONANIE GWARANTOWANE.
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M p ru w w y  Irofeiece

l O  p r z f f l m z o i i
Max Bactor weteran sztuki kolnie 

tycznej, który od roku 1909 z b lisk a  .0  

gerwuje śwjat filmowy Hollywoodu, 
ujął wynjki swych spostrzeżeń zawolo 
wyeh w swego rodzaju 10 przykazań n
ro ly  dla kobiet na całym święcie

*

0. Strzec się należy zbyt egz0 tycz
nych efektów przy szminko,waniu twa 
rzy. Tylko nieliczne osoby mogą s ->
bie na nie pozwolić.

7. Nie należy się gzminkować 1 ib
czesać w miejscach publicznych. <
jedno i drugie jest przykre dla oka i 
może spowodować rozczarowania.

P Nie woln0 zapominać, że ręce
są. równie ważne jak i twarz, jeśli oho 
dzi o urode^ kobiecą i powinno się je 
pielęgnować równie starannie.

9. Kobiety powinny pozwalać
swym mężom lub ukochanym wybierać

dla siebie perfumy. Pomimo wgzystk) 
perfumy są w znacznej mierze dla uch 
stosowane.

10. Powinno się równie starannie 
unikać „szarlatanów*’ w k0smet/ce 
jak i w medycynie. „Najlepsze w ś wie 
cie kosmetyki profesora X ” ma często, 
równie bezwartościowe i szkodliwe, 
jak środki .,pr0fesora Y“ na bezS'“n 
ność, raka i zmarszczki pod oczyma.

Pilnie przestrzegają tych nakazów 
gwiazdy filmowe w Hollywood wio 
dząc, że rady Ma*‘a Faetor‘a podnio 
są ich urodę.

Niebezpieczne koguty
skradzione z zakładu bakteriologicznego

iiro,

1 Czystość jest njetylko ko nieć z 
n0ścią. ale i podstawą ur0dy.

2. Należy starać się podkreślać 
swo,j wdzięk osobisty. Nie należy na 
C ad o wić wyglądu swych sąsiadek lub 
gwiazd filmowych.

i 3. Powinno się analizować swój 
wlagny naturalny odcień cery i kjeru. 
M ?  się nim przy wyborze odcieni 
”  minek.

4. Nie należy traktować fryzu rv 
jako poprostu masy włosów otrzyma 
nych od matki natury. Może ona i ;r> 
winna być starannie wyszukaną ramą 
dla rysów twarzy.

5. Szminka nie jest kwestią ilości 
i grubości; nie należy nigdy nakładać 
jej zbyt wielo

Ciekawa historia zdarzyła się w 
tych dniach w Strassburgu. Miano 
wicie w zakładzie bakteriologicznym 
przy uniwersytecie w Strassburgu nie 
znani nikomu osobnicy skradli niepo­
strzeżenie kilkadziesiąt kogutów. Kva 
dzież ta, o której momentalnie poinfoi 
męwano przez radio, a następnie w 
dziennikach wywołała niebywały po 
płoch, bowiem wszystkie skradzione 
koguty były zakażone bakteriami raka, 
względnie gruźlicy.

Policja wszczęła natychmiast ener 
giezne śledztwo, które jednak ni'e dało

wyników ze względu na to. że kra 
dzież została p0pełni0na w zupełnie ta 
jemnjczyeh okolicznościach i wszelkie 
podejrzenia są trudne do sprawdzania 
Istnieją poważne obawy, że sprawcy
kradzieży łup swój sprzedali jeszcze 
przed nadaniem przez radio komunika 
tu o kradzieży i że koguty te zostałv 
juz sPożyte.

Specjaliści wyrazili zgodną w >vm 
kierunku opinię, że w tym wypadku 
możliwość przeniesienia się na ludzi 
tych 2* eh groźnych chorób, byłaby ni 
zmiernie duża.

Chrześcijański skład muteriałów włdklensiczyth
WŁADYSŁAW BOROWIECKI
SOSNOWIEC, 8-GO MAJA 2 9 ---------  TELEF. <53047.

Poleca: Na sezon wiosenno - letni w dużym  i pięknym wyborze znanych chrześci­
jańskich fabryk jak Gustaw Molenda i Syn, Matys Jakubowski S-ka i inn. ostatnie »o 
wości w materiałach na ubrania, kostium y, na płaszcze damskie i męskie, nadto 

wełny i jedwabie na suknie, oraz materia ły na mundurki szkolne.
C E N Y  P R Z Y S T Ę P N E   OBSŁUGA F A C H O W A  I U PRZ EJ MA

ŚC»

H  U  M  ©  R
C ZŁOW IEK PR ZED  SĄDEM .
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Mikołaj Pietrzyk zasiedział się w 
knajpie nad kieliszkiem i spóźnił przez 
to pogrzeb swego zmarłego przyjaciela 
B eliksa Janczaka. Pobiegł więc, moc 
110 zawiany na cmentarz, ii ujrzaw szy 
znajome twarze nad świeżą mogiłą m 
trzymał się.

Właśnie jakiś jegomość wygłaszaj 
mowę pogrzebową i wszyscy słuelrdj 
w ponurym milczeniu.

— Gdzie jesteś, Feluś! — w,dal 
mowoa z patosem. — Nie ma już ciebie 
między żyjącemy, do grontu poszłeś. 
W zimnej mogile kimiesz, a szkoda. 
B ś porządny facet był, ślachetny, a 
pracowity-

Pan Mikołaj poczuł s]ę niegwojo
— Musi nie na ten pogrzeb trafiłem 

— pomyślał. Trza się zapytać.
- - Panie mówca! Nad kiom pan 

za przeproszeniem mowę zaiwaniasz?
Mówca obejrzał się niechętnie.
— Nad Feliksom Janczakiem. Ale 

me przerywaj mnie pan tera, p0niew‘ z 
natchnienie posiadam.

Feluś kochany! Za co cię los tak 
prędkim zgonem pokarał? Przecież 
przykładnie sobie żyłeś,nie krzywdząc 
nikogo- Insze żonate ludzie za k« 
chan kamy różnemi ganiali a ty, to 
nigdy!...

Pan Mikołaj otworzył szeroko .yizy
Przepraszam pana szanownego — 

wtrącił — ale c0 się tyczy tych kocha 
nuk, to całkiem inaczej był0. AnPna, 
ruda Mańka...

Mówca zaczerwieni! się ze złości.
— Nie przeszkadzaj mnie pan, po 

wiedziałem! — wrzasnął i ciągnął da 
lej. — zawsześ nam, nieboszczyku drc 
gi, przykładem świecił. Krewy żeś 
nigdy czyi} rabanu nie uskuteczni li, 
spac chodziłeś z kura113-’ * .w*. wimŁzio-

łeś co t0 glina.
— Go pan zalewasz? —dziwił się 

na gl«s pan Mikołaj. — Pijanyś pan, 
czy jak, Felek obowiązkowo dwa razy 
na tydzień w cyrkule kiwał:

— ...A wódki. to,ś nawet nie wąchał!
— prawił mówca. — O wieleś na knuj 
pe się czasem natykał, toś na drugie 
stronę przechodził.

W tym momencie pan Mikołaj par 
sknął śmiechem.

— Opera, jak pana tego! Felek 
wódkj nie wąchał? Przecie jeszcze na 
dzień przed śmiercią flachę czystej ze 
mną wytrą bił!

Zapanowało powszechne oburz mm. 
Krewni zmarłego, rycząc w njebogłosy 
rzucili się na nieszczęsnego, pana Miko 
łaja i wyłoili mu skórę za niestosowne 
zachowanie.

— Za prawdomówność mnie obili
— skarżył się pan Mikoła j na imz- 
prawie.
zimierza Janczaków na dwa dni aresz 

Sąd skazał panów Bolesława i Iva 
tu każdego.

SUBTELNY LOKATOR
— Owszem, w ynajm ę panu ten p ok fj, 

ale czy pan przypadkiem  nie m a d zie­
ci?

— Jestem  kawalerem .
— A  psa też pan nie ma?
— Nie.
— A ni fortepianu lub innego instru  

m entu.
— N ie. A le mam stary  sam ow ar, który 

przy gotow an iu  czasem  syczy . Czy nie 
bedzie to nanu przeszkadzało?

i r w a r ,

Mój panie Alfredzie, chyba dtyytj 
razy mówiłam, że jesteś pań dla mnie 
powietrzem!

Oczywiście panno Kunegundo, ale 
bez powietrza nie można przecież i*ć!

Widzę tam twoją byłą sekretarkę, 
dlaczego już nie pracuje u ciebie? 

Hm, złapała mnie raz, gdy calowa
łem  s w o ia  i n n o !

Myśli o kobietach
Można łatwo spotkać kobiety, któi\ 
nie miały nigdy ani jednej miło&.k], 
ale trudno jest spotkać takie, które ń  
gdy nie miały ponad jedną.

LA BRUYARE

Z owych kobiet kochających dc 
szaleństwa, od których zresztą świat 
się roi, niema ani jednej któraby nj-j 
mówiła, że rozstanie ją zabije; je iia k  
dotychczas niema ani jednej któr ity  
dotąd nie została przy życiu i nie., m  
cieszyła się.

BENJAM IN CONSTANT

Dziewczęta wcześniej czują n i/ 
chłopcy... myślą.

VOLTAIRE.

Trzeba wybierać, albo kochać ko­
biety, albo, je znać: rzeczy pośredniej 
niema.

ANDRE GIDE.

ońlBOLU GłOWY

p r z y  PRZEZIĘBIENlUt
GRYPIE % KATAR7FI

Opswie&i gistrossiuictii
KUCHARZ.

Nc.wy kucharz, łysy jak kolano, 
przedstawia się gospodarzowi.

— Aleś pan łysy! Gdzie zaś jma 
Podział włosy?

— Wiadomo, goście w potrawa*'li 
zjedli.

GASTRONOMIA I MEDYCYNA
Doktór J ...,  jeden z najwybitniej­

szych iv Warszawie specjalistów cho­
rób żołądka, mówi:

— Polewę swych pacjentów — za 
wdżięczam złym kucharzom, a drugą 
Połowę — dobrym!

NOCNE ROZMOWY.
Godzina trzecia w nocy. Na przy- 

gtanku tramwajowym stoją dwaj nut 
no zawiani panowie.

— Wiesz, Feluś — odzywa się jo 
den—najgłupszy zawód te, restaurator'.

— A dlaczego?
— Jak to dlaczego? Ma wódkę.. ! 

sprzedaje ją! # # #
— Co to za porządek! — denerwuje 

się gość w restauracji. — Już dwadzie 
ścia razy zamawiałem gznycel p0 wie 
deńsku i nic!...

Mija dziesięć minut, kwadra:;?', 
pój godziny..

Wreszcie z kuchni wychodzi dł igi 
orszak: dyrektor, kelnerzy, pi kolący.

Niogą gościowi 20 gznycli po wi» 
deńsku...

SERCE MATKI.
U ostatnią noc karnawałową prze I 

drzwiami modnego dancingu tłoczy się 
kilkadziesiąt osób, usiłując bezskuteo/ 
nic dostać się do wnętrza.

— Nje ma miejsc, proszę państwa! 
— brzmi nieubłagany wyrok portiera.

tłumu rozlega się rozpaczliwy głos 
niewieści':

— Wpuście mi chociaż dziecko!
W RESTAURACJI.

— Proszę o sznycel.
— Czy po wiedeńsku?
— Nie. P0 czesku.
— A jaki to?
— Bity ze wszystkich stron

 oć>o -

U N IK A T

K lien t (tło antykw ariusza): — Co to za 
śm ieszny aparat telefoniczny?

A ntykw ariusz: — Śm ieszny? To an 
tyK, Sobieski spod W iednia  telefonow ał 
nim  do M arysieńki po zw ycięstw ie f.ad 
Turkami. K osztuje tysiąc  złotych.

K lient: — Strasznie drogi. — A le prze 
eież w tedy nie znali jeszcze telefonów .

A ntykw ariusz: — D latego jest taki 
drogi. „

■ o Oa-------


